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CENY OGŁOSZEN. 
przed tekstem t. j, l-sza strona 40) gr, 
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Ceny ogłoszeń niedzielnych są © 25 proceni 
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Ro „Napoleonem“, Nigdy nie 


| zdu Zofii z Kalkuty bez pożegnania z Wi! 


|! brat 


LONDYN, w listopadzie, 

W prasie angielskiej ukazała się wiado- 
Mość, że włoscy emigranci, antyfaszyści, 
zamieszkali w dzielnicy londyńskiej Soho, 
przerażeni „szaleństwem“ Mussoliniego, ma 
lą zamiar przyjąć poddaństwo angielskie, 
Oraz skasować końcówkę „i* przy swoich 
nazwiskach. Chcieliśmy stwierdzić osobiście 
0 ile te pogłoski są zgodne z prawdą. Jak 
się okazuje w rzeczywistości, na liczbę — 
19000 Włochów stanowiących kolonje lon- 
dyńską „tylko pięćdziesięciu zgłosiło poda- 
nla o naturalizację. Pozostall zaś więcej o- 
bawiają się represyj angielskich, niż wyjaz 
du na front afrykański. 

Ale | te obawy są niesłuszne. W dzielni- 
cy Soho, Jak przekonać się mogliśmy, panu 
Je zupełny spokój. Z przyjemnością odna- 
leźliśmy tutaj małe sklepiki o charakterze 
„kontynentalnym“ | restauracje włoskie. 

W roku 1908 w dzielnicy Sobod, na 
Compton Street mieszkał Mussolini, w o- 
kresie „gdy jako socjalista-rewolncjonista fi 
furował w relestrach policji włoskiej. Spe- 
dzat, podobno este godziny, siedząc nad 
kawą białą przy stoliku  któwepoś „pub 
(baru) Stali bywalcy tego lokalu nazywal! 
odzywał się 
do nikogo: 

medytował... 

Dziś wszyscy w Soho mówlą tylko o 
Mussolinim, s nawet antyfaszyśc! nie mają 
odwagi wystepować przeciwko niemu, Po- 
czucie patrjotyznu zagłuszyło wszystkie 
wewnętrzne spory. Tak! jest pierwszy rezu! 
łat groźby anglelskiel. Italia znajduje się w 
niebezpleczeństwie. Faszystowska czy nie- 
fuszystowska bron! swej wolności przeciw. 
ko Imperjum Brytyjskiemtu. 

Włoch, który wyjaśnił nam te szczepóły, 
Jest poważnym Importerem cytryn, którego 
blura mieszczą się na Dean Street, człowie 
klem starszym, który już był dojrzały w 
chwili objęcia władzy przez Mussoliniego, 
2 zatem niepodatny Już do młodzieńczego, 
Częstokroć śmiesznego entuzjazmu. Dodam, 
Jeszcze, że nle należy do faszystów, 


| Nawet antyfaszyści włoscy 


{murem stanęli przy Mussolinim. 


NASTROJE EMIGRACJI ITALSKIEJ W LONDYNIE. 


mowach z Anglikami stale natrafiam na wy 
odrębnienie narodu włoskiego od włoskiego 
rządu. Ten ostatni uważany jest za zbrodni 
czy, naród zaś — 

za ucia.niężony. 

Tak być nie może. Gdyby nawet Il Duce 
popełnił błąd, solidaryzujemy się z nim zu 
pełnię, Bez Mussoilniego bylibyśmy w o- 
czach Anglików tylko zdolnymi czyściciela- 
mi butów i kelnerami. Mussolini zaś poka- 
zał Anglji, że liczyć się z nami trzeba. A 
to ma swoje znaczenie... 

— Lecz kosztować to was będzie drogo 

— Możliwe. Ale z cierpienia narodu pow 
stale jego wielkość. 

Przeszliśmy na temat słynnych  sankcyj, 
które bezpośrednio zagrażają handlowi me- 
fo rozmówcy. Cytryny stanowią przedmiot 
ważnego eksportu włoskiego do Angliji. In 
terlokutor mój usmiechnął się ironicznie, 

— Przedewszystkiem — rzekł — sankcje 
finansowe nie są dla nas nowością. Już 
zgóra dwa I pół miesiąca temu, nadługo 
przed postanowieniami genewskiemi, bankie 
rzy londyńscy jednomyślnie obcięli Wło- 
chom wszelki kredyt. Stało się to nagle na 
skutek tajemniczego nakazu. I tego chyba 
wystarczy, by dowieść jasno premedytacji 
w agresi! angielskiej przeciwko Italji. 

— A sankcje handlowe? Grozi panu zu 
pełne zatrzymanie Importu cytryn. Ani gro 
pu, ani lemonieody, a herbatę pić się bę— 
dzie tylko ze śmietanką. 


— „Rzecz, która najwięcej mnie tutaj 
Irytuje — mówił nam — to fakt, że w roz 


stkiem porobiliśmy zapasy Panowie nle ma- 
cie pojęcia, ile skrzyń cytryn sprowadzili- 
śmy, zwłaszcza koleją dla pośpiechu, choć 
kosztuje to nierównie drożej niż morzem. 
Ceny Jednej skrzyni cytryn wzrosły w trójna 
sób. A przedewszystkiem szkody  ponlosą 
spożywcy angielscy, bowiem Sycylja ma nie 
mal monopol hodowli cytryn. I Anglicy bę- 
dą zmuszeni zgodzić się na warunki, jakie 
Im postawimy. 

— Oczywiście. Ale w wypadku blokady? 


Baczność! 


wykonaniąę zamówień. 


JNY WYNALAZEK 1955 R. Broń bez 
AUTOMAT 6 mm. PRODUKCJI 1935 


knie oksydowany, płaski. system „Strzała”, 
łe borpieczeństwo osobista w demu 4 podrółty, 


tlanowi prawdziwą rewelacje w dziedzinie fabrykacji broni. 

ykomany jest lukstsowo, o precyzyjnej konstrukcji, nie zaci- 
pa sig, nie pzuje | może alużyć na długie lata, Huk ogłuszający. 
Nadaje się do obrony mieszkań Cena tylko zł. 5,90, 2 szt 


11,50, Setka ku! Flobert uł, 358. Automat 
üfy dodajemy darmo Wysyłamy bex zezwolenia 


Gener. Przedst, na Polskę I W, M. Gdańsk „Strzała”, 


UWAGA 


Tylko nasza firma daje rękojmię solidnego 
Kto raz u nas 
gdzie kupował zaw sze, tanlo bo wprost x fabryki, SENSACY- 
zwolenia policyjnego. 
, wyrzucający som gi i A | 
y pe wystrzale, strzelający do colu kulkami lub śrutem, pię- l 
zapewnia eałkowi- 


kupi, Til 


4 
fA) 


Automat ten 


WRZENIA 


„Stop” w/g. rys. 25.70, Szczotką do czyszczenia 
polie. Płaci się przy odbiorze. Adres dla listów: 
Warszawa, Dr. Zamenhofa 12. oddz. E. 


Od wdzięcznych klientów otrzymujemy dużo listów dziękczynnych. Oto miektáre: Proszę 


Ak najprędzej wysłać automat taki sam, jaki otrzymał A. Tewel w Raduniu wraz ze 100 kulkami. 
t. Nieurtowicz, Raduń. Dziś otrzymałem automat, dziękuję uprzejmię, jestem x niege zadowolony 


Ł Dan lewiex, Druja. 


y 


STRESZCZENIE POCZĄTKU: 


Zofja Halska poszukiwała w 
swego brata. W Kalkucie poznata oficera 
angielskiego Roberta Wilkinsa, z którym się 
zaręczyła. Przyjacielem Wilkinsa był Hin-- 


Ol dus Prakasz, którego wuj Bahadur był pre- 


tendentem do tronu Birmy. Tancerz Fredi 
rado, stojący na usługach obcego wywia- 
du, doprowadził swemi intrygami do wyja- 


insem, a wykorzystawszy fakt, że po śmie: 
znalazła się w położeniu bez wyl 
ścia, poślubił ja. W istocie użył jej tylko ja- 
© przynęty dla Bahadura, któremu pozo- 
stawił ją jako zastaw za otrzymane drogo- 
cenne klejnoty. przeznaczone na zakup bro- 
ni dla powstańców  birmańskich przeciw 
nei, Prado klejnoty zdefraudował i został 
Wielkim fabrykantem broni w Amervce. W)! 
kins walczył w szeregach armii angielskiej 
i ` froncuskim | 


s.» + 


ANTONI MARCZYŃSKI 


NIEWOLNICA 
© MAKARADŻY 


POWIEŚĆ EGZOTYCZNA 


| dat z okrutnym uśmiechem. — 


— Proszę się nie niepokoić. Przed 


y 


E9 | 


ta, wreszcie zaklaskał w dłonie. 
— Wezwałem was tutaj, by wam 


cia urządzę najpierw wielkie łowy Z 
lampartami. — Zrobił pauzę, poczem do 
Prócz 
antylop przezraczam dla najdzikszego” 
lamporta jeszcze Inną zwierzynę. 


ROZDZIAŁ XXII. 

Wstrzy mali konie. Naprzeciw 
pędził cwałem jeden z doleżdżaczy. 
zdaleka już wymachując ręką, że wy” 
patrzono zwierzynę. 

— [le sztuk? — spytoł Bahadur. 
— Pięć kozłów, dziewięć młodych. 


Etonu 


4 sj 


— I tego się nie obawiamy. Będzie 
wzbronione sprowadzać cytryny włoskie, 
ale wolno będzie importować je z N. Yorku 
i Bostonu, gdzie po okólnej drodze I po 
krótkim pobycie w tych miastach, wystar- 
czającym, by mianować je cytrynami „a- 
merykańskiemi," znajdą się w Anglji. Natu- 
ralnie 

będą znacznie droższe. 
A może sprowadzać będziemy cytryny wę- 
gierskie, austrjackie ,czy też albańskie?.. 
Na wszystko jest rada. 

„Gennaro” słynna włoska restauracja w 
dzielnicy Soho, zapełniona jest na wszy- 
stkich 4-ch piętrach | głównie przez Anglii- 
ków, Obcokrajowiec, zbierający powierzcho 
wne wrażenia, nie przypuszczałby nigdy, że 
Anglija zamierza ukarać Italję. Restauracja 
w szczegółach swych zdaje się prowoko- 
wać Anglików: porcelana jej jest w bar- 
wach włoskich, nawet żyrandole rozlewa- 
ją zielono-biało-czerwone światło. Spotkali 
śmy tutaj znajomych — Włochów, ludzi wy 
soklej kultury | „wrażliwości* politycznej, - 
nie tak pogodnie usposoblonych „Jak nasz 
Importer cytryn. Zdają sobie sprawę, Że 
„ruszyła“ ciężka maszyna imperium Bryty|- 
skiego a masywna jej siła zagraża ich kra- 
ow!. 
| Jeden z nich, siwowłosy artysta, ośwlad 
czył: — Osobiście najbardziej obawiam się 
internowania w tym kraju, Można znieść 
myśl o sasiekach z drutu kolczastego, ale 
poprostu przeraża mnie ta ich okropna 
mgła! 

Drugi z nich wysłat żonę I córkę do Italji 
Syn Jego walczy w Afryce. 

— Chciałem zaoszczędzić mej żonie przy 
krości patrzenia na ludzi, którzy zamierza- 
ją wygłodzić naszą armię — rzekł pońuro. 

Obaj niewiele wyrazili nadziel na „ułoże- 
nie się spraw”. Bull, 


TZMIETCI ULF TAAA Faai FV VT a 
WASZ MASKOTA JEST 


pierścionek s kamieniem 
Astrologia zna bardzo dobrze wpływ rozmaitych 
kamieni na los ludzki. Wskażcie nam tylko mie- | 
sląc Waszego urodzenia, a otrzymacie Waszą la- 
dywidualną maskotkę telirman szezęścia, 
Dla rozpowszechnienia tej 
zachwyenjącoj | eleganckiej 
nowości ofiarujemy tytułem 
roklamy pierścienek wrar ze 
znakami kabalist, z Waszym 


kamieniem, war wę ag 
arózo sta- 

4.75 zł. rannie, za co" 
wyjątko- 


wą 4.75, Przyślijcie nam dziś 
jeszcze papierek okwodu Waszego palca, wska- 
zując jednecześnie miesiąc urodzenia, a otrzyma- 
cie Waszą maskotkę, tytułem rekl oflarujemy 
1000 pierścianków tylko za zł. 4,75, Wysyłamy 
za zaliczeniem pocztowam. Adresować: Skt, 
astrogi, SKRZYDŁOWER Warszawa | skr. 437/E. 
UWAGA. Dodajemy bezpł. dzielo peutzaj, do 
powyższego pierśc onka. 


Niszi, Zosia, Dewedatta, \ oraz „najmil-, 
szy gość“ sabwas Paza-Xieng. Jadąc 
wierzchem obok lektyki. Skolei posuwa, 
ły się ciężkie wozy każdy z:przągnięty ' 
w trzy pary wołów, a pochód zamykał 
drugi oddziałęk gwardji uzbrojorej w 
karabiny. Na pierwszych czterech wo-, 
zach stały po dwie klatki z I: mpartami 
na dalszych namioty, garnki, zastawa i 


| zapasy żywności dla całej drużyny my- 
| śliwskiej. Lecz ostatni wóz dźwigał zno 


wu klatkę, odmiennego kształtu i szcze! 
niej, niż tamte, otuloną płachtami. 
— Co tam jest? — zapytał s.bwas 


Indjach| oznajmić, że jutro przyjedzie do Cząo- zaraz ną początku podróży. 


ping dzielny sabwas Paza-Xieng na” | — Zwierzyna. na którą w dzisiej- 
rzeczony mej siostrzenicy, — tu ped- szych czasach nie poluje się już z lam- 
niósł głos, — Na cześć znakomitego goś Partem, — odperł książę Pagan. — Na 


twoją cześć, najmilszy gościu ` postano- 
wiłem jednak wskrzesić jedno z ulubio- 
nych wi owisk moich przodków. 
Bahadur obecnie wspominał swoich 
anteratów bardzo często, ponieważ u 
„najmilszego gościa" drzewo gene dlo- 
giczne było żałośnie krótkie; jeszcze 
pradziad Paza-Xicnga by? zwyczajnym 
pastuchem, podczas gdy ród Paganów 
otrzymeł tytuł książęcy coś ośmset lat 
temu. | 
Łowczy zawróci! konła podjechał do | 


, , A bał £ A 
lektyki I oznajmił, że milczenie jest na-| tego przegrupowania, ruszor 


razie zbyteczne, można swobodnie gło-| 


Ja łań tyle, ile palców u rąk I nóg ije- ¿no rozmawiać. i 


Wiem w loży zrobiło się jakies za- 
mieszanie. | 

— Wody! — zabrzmiał głos Kamali. 
— Moja córka zemdlała, 

Premlata zemdlała? Dlaczego? Aha 
na lęk? 
Zuchwalca, który ośmielił się powrócić 
Z wygnania przed upływem roku! Któ- 
ly przemycał list tego arcyłotra Predy 

służył mu! Który przez to zbudzi 
drzemiacą nadzieję , że on Bahadur na 
Feszcie bedzie mógł! zemsty dokonać! 
ftóry przyczynił słę walnie do dzisiej- 
een ośmieszenia władcy! 

Przez chwilę rodża namyśla? się nad 
Wyborem odpowiedniej kary dla Turru 


sia o życie swojego kochanka! | 


szczę sześć, 
— Czyli razem czterdzieści sztuk, 


— zllczył w pamięci siwobrody Dewa” 
datta, — A daleko stąd? 

— O pół bliżej, niż dordesie karabin. 

Musieli Jednak znacznie nałożyć dr. 
gi, aby zbliżyć się do st+da pod wiatr: 
Łowczy książęcy wysunął się na czoło 
karawany mając przy sobie, niby adlu 
tantów, czterech dojeżdżaczy. Za ta 
szpica kroczyła pieszo cześć przybocz” 
ref straży Bahadura, potem jechał on 
sam w lektyce niesione] przez dwa naj. | 
spokolniejsze konie. idące nie obok sie 
bie, lecz jeden za drugim. Radży dotrzy 
mywali towarzystwa łego siostrzeniec, 


— Czyż nie rozmawiamy? Przecież | 
nie zamykają się mam usta, — rzek! Ba- 
hadur z ironją, potem cisnął Zosi i sio- 
strzeficowi karcące spojrzenie. 

— O czem mam rozmawiać z najmil- 
szym gościem? O literaturze, czy © po- 
lityce? — odcięła się, gdyż sabwas był 
klasycznym prostakiem I w dodatku ka- 
leczył niemiłosiernie język angielski, a 
tutejszym dlalektem wogóle nie władzł. 
— Czy może o „szczęściu”, jakie biedną 
Premlatę czeka Z.. 

— O polowaniu! r- wrzasnął radża. 

— O, to to — podchwycił sabwas.j 
Oznaimiwszy wszystkim. że myślistwo 
to jego żywioł, zapytał Bahadura, czy | 


i lewej stronie wozów, 


NAP” 


ge 


RAD JOODBIORNIKI WYSOKIEJ KLASY w NISKIEJ CENIE 


Na poczet należności przyjmujemy obligacje Pożyczki Narodowej w/g kursu 
emisyjnego po 1 obligacji 50 -złotowej za odbiornik 


warunki normalne przy zapłacie należności 
50 złotych obligaeją 
ma raty za got. Petyczki Narodowej 
typ 121-Z ma prąd zm, zł. 170.- sł 153- sÈ 105.- 
depłata 
typ 121-$ na prąd st, zł 195- sł, 175.50 zł, 127.50 
gotówką 
typ 131.B bateryjny zł. 160.- zł. 144.- zł. 96, 


Sprzedaż: Łódź: Block-Brun, SA, Piotrkowska 104, Borkowski i Szmidt, ul. Piotrkowska 173 
Inż, Zabokliecki, Al. Kościuszki 53, Kalisz: B-cia M, i Z, Jastrzębacy. ul, Marszałka Piłsudskie- 
go, T. Malanowski i S-ka, Piłsudskiego 144 Włocławek: St Oźminkowski, Pl. Wolności 6 
Białystok: Automotor, Sienkiewicza 20, Księgarnia Nauezycielska, KiHńskiege 10, Czmut Józef, 
Kilińskiego 19, Grodno: Ognisko, Dominikańska 18 Brześć n/B; Nasz sklep Urania, S.A 
3-fo Maja 4; Gdynia: B. Wojewski, Starowiejska 26, inż. T, Więczffiński, Świętojańska 59; 
Kielce: Universum, Sienkiewicza 37, „Foto-Radjo” Sienkiewicza 32, American-Auto, Sienkiewi- 
cza 35*a* wszystkie sklepy radjowe oraz Miejskie Zakłady Elektryczne, IMościekita 41-a 


p 7, T PAŃSTWOWE ZAKŁADY TELE- I RADJO- 
TECHNICZNE W WARSZAWIE 


DECA, 


auka t.1echńika nstruowaly dla Osramówck nowy typ pfkA t TWW 


|dręnego drutu krystalicznego, Żarówki z temi palnikami, tak zwane 
Osramówki , gazowane, wytwarzają w stosunku do zutywanego prád» 


0 zależnie od' typu, do 20% więcej światła, nit żarówki dotychczasowe. Ta 
nadwyżka światła nic więcej nie Koszuje, 
Kupujcie przeco we wanym ace B 
cją wydajności swiata w dekglumenach i pobere proads o ow 


sunik dateniejstej produkcji nie była 


może „najpiękniejszej rani“ opowiedzieć stwa, a nagła cisza wróży im rychłą i 
swoje przygody łowieckie. — Ja na nią okrutną śmierć. 
nie patrzeć. ja tylko mówić, dodał. | Zatrzymawszy karawanę łowczy za 
— Możesz i patrzeć, najmilszy go- pytał Bahadura, którego lamparta mia 
ściu. U nas niema zenany ani h remu, wypuścić na to stado. On proponował- 
u nas mężatce wolno swobodnie rozma-, by „„Sirają* bo ten jest najlepiej ułożony 
wiać z obcym mężczyzną, i napewro nie poszarpie skóry czarnego 
P-za-Xieng pochwalił ten liberalizm. 9Zła- | 
okrążył palankm radży i z całym  im- — Nie. — wtrącił Dewadatta, — „Si 
petem wparł konia pomiędzy wierzchow rai“ jest zbyt ociężały, koziol gotów mu 
ce Zosi i Niszitego tak, że młodzieniec uciec zwłaszcza, że do dżungli tak bli- 
mal nie spadł na ziemię, | ko. Już raczej „Piorun“. 


— Ja lubić przeć na cudza żon« Od ich stanowiska do ściany lasu by* 
ale niechby kto sno'rzeć późnieł na moła ło blisko siedmset kroków, a dokładnie 
nno! — zwierzył się szentem Zosi: po- w połowie tej przestrzeni pasło się 
czem głośno z?czał opowiadać o swoich upatrzone stadko. Narada nad wybo- 
wyczyrach myśliwskich i funieskich wy rem lamperta trwała dłuższą chwilę aż 
przerwało ją naiwne zapytanie sabwasa 
który w tego rodzeju łowach bral 
idział po raz pierwszy: 


prawach do Siimu 

Paza-Xiens nie tylko lubił patrzeć na 
„cudza żona”, ale 1 dotykać: jego kolano 
ribyto niechcacy ocierało się wciaż o — A czemu nie chcecie wypuścić 
noms Zosi iadącei po mesku. wszystkich lampartów naraz? 


> TEA "PA res „smart mę 3 
Po godzinie kzdy „łowc y zatr ym A — Świetna myśl! -— rzekł Bahadm, 
carawanę, chcąc ią jo © Giny s „ ku niezadowoleniu łowczego. który 
pesi i konni mieli posuwać się odtad PO chcial kolejno zaprezentować swoich 


aby t» zr.kryłw 
ich przed wzrokiem zwierzyny. do «tó-, 
rej zbliżano się właśnie. Po dokon miu 
dalej i, 
niebawem po prawej ręce ujrzano pasą 
ce sie stadko. Antylopy znacznie wcze-| 
śniej spostrzegły długi łancuch wozów | 
lecz nie przestraszyły sie əni trochę: nle! wozy i każdy ustawił się przy swojej 
pierwszy raz widziały karawanę cią- klatce. Jak na komendę podnieśli pła- 
gnącą przez stepy. Wódz stada. duży. chty po prawe! stronie wozów tak, aby 
czarny kozioł, tylko zmierzył wzro- | |amparty miały jedynie na tę część ste- 
klem odległość dzielącą go od drogi ka, pu, która przy'ykała do dżungli i by mo 
rawany. a osądziwszy sneć, że tak dale-| gły dostrzec stedo. Dostrzegły je, ale 
ko „grzmiący Kij" nie doniesie. wznowił nie zaraz, pierw musiały oswoić oczy 
swe zaloty do nadobnej łani. Pozostałe zę światłem gdyż dotychczas w klatkach 
cztery kozły obserwowały karzwanę, panował półmrok. 

dłużej, aż gdy ustało skrzypienie kół.| Zosia wychyliła się trochz. bowiem 
powróciły do przerweneł uczty; ostatni | ciekawość wzięła górę nd odrezą, jaką 


pupilków, jk praktykuje się zawsze— 
fakich igrzysk nawet ja jeszcze nie wi- 
działem. 

— Więc puścić wszystkie naraz? 

— Tak! 

Dojeżdżacze zsiedli z kom, weszli na 


pożar stepu użyźnił złemł: 1 rowa tra- żywiła do wszelkiego rodzaju łowów. 
wa miała smak wyborny. Biedne zwie- 
rzeła nie przeczuwały, że skrzypienie (dd. c. n) 


wozów jest rękojmią ich. bezpieczeń- 
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LANA MATERJI JEST CZĘSTO PRLYCŁYWĄ WIELU CHORÓB 


ischias, 


ziołam 


kuracja 


nie w w śledzionie, m krzys | EA! ciowe, artretyzm, choroby skóry), 
ża zaleca się pici naturalnej wody gorz- | CHOLEKINAZA H, NIEMOJEWSKIEGO polega na pobudzeniu wątroby di 
kiej FRANCISZKA - JÓZEFA kilku |PoTmalećj czynności i reguluje przemianę materji. Broszury bezpłatnie. 


razy dziennie. | GZITZYE MTT ZKE PZWÓEYZKI 


|KRATECZKI 


Zalecana przez lekarzy. 


TAM 


| 


Zycie Warszawy w kilku w erszech 
W 


ubiegłym miesiącu zanotowano 
Í jadków samobójczych z których 
300 zakończyło się śmiercią desperatów. 
Wskutek wypadków samochodowych 
lub motocyklowych, dwie osoby zosta- 
ly zab'te, 54 ranne» wskutek wypadków 
iramwajowych— 3 osoby zabite. 51 ran 
te; kolejowych— 2tzabite: 7 rannych 
zabńjstw-i morderstw px pełnionych 7» 
śmierć przy pracy;poniosło 2 osoby, Z 
braku opieki śmierć poniosło Jedno 
iZ1eCko+ a wskutek/zatrucia gazem, cza 
lem itp. zmarło 5:osób. Ogółem w ciagu 
niesiąca zginęło tragiczną śmiercią 53 
oby. Kagiarze rozżpruli tylko jedną ka 
4. z której zabrali! 4,000 złotych 

R tx * 


W tym raku po raz pierwszy wyższe 
szkoły warszawskie wydają studentom | 
owe legitytnacje akademickie. Legity 
lacie te upoważniają do otrzymania po 
ch okazaniu 50 proc: zniżki biletów ko 
ajowych. Dawniej do otrzymania zniż 
i uprawniał jedymie specjalny blankiet 
yydawane przez wczelnię.  Inowacla 
wprowadzona witym roku przez min- 
yxmurtkacji odciąża, w wieljlóm stopniu 
sekretarzy uczelni. I jest wielką wygo” 
lą dla studentów, którzy dawniej. aby 
trzymać zniżkę 'w terminach pozawa- 
acyjnych, musielfyskładać specialne po 
ania do dziekanatów. Nowe legityma” 
'je zaopatrzone są, w fotograf, studenta 
e © 


Bawłą w'Warszawie wysłannicy rzą 
u chińskiego w Szanghaju, L- 1. Then 
Shu Hsing-tso,,którzy lnteresa się or 
Fanizacją opieki społecznej I zdrowia į 
w Polsce Qoście zwiedzili szereg "nsty 

| 

| 


l Życie tak szybko idzie naprzód a bajki 


jeszcze są te same cG 
Byłoby mi to może obojętne, 
gdyby nie to ,że zdarza się, iż opowiadam 
lub czytam czasem bajki. I jestem w kłopo 
Bo proszę tylko posłuchać, czy można 
dzisiejszemu dziecku czytać stare bajki: 

Za górami, za lasami żyła-była stara 
babuleńka, dobra czarownica. Jasio miat od 
niej otrzymać cudowne ziele. Szedł więc 
dniami, miesiącami I latami, aby.. 

— Dlaczego tak długo szedł? 

— No, bo to było bardzo daleko, 
dziecko 

—Mógł przecież pojechać koleją. Jesi 
nie miał plediędzy, to powinien zaczekać 
na lato „kiedy przez dwa tygodnie dzieci 
do 14 lat Jadą za darmo, przyczepić się do 
jakiegoś pasażera | raz-dwa byłby na miej 
scu. 

— Hm,. no tak, ale widzisz, to było za 
górami, a przez góry kolej nie przejedzie. 

— Eeee, padanie. Są tunele przecież. 
Zresztą mógł jechać samolotem 

] gadaj z takim . 

Nie rezygnuję jednak 1 opowiadam 
bajkę, 

Była soble pewna plękna królewna. Stn 
ry król był bardzo surowy, wszyscy podda 
ni strasznie się go bali... 

— To dlaczego nie zrobili rewolucji? 
Czy ło był monarcha absolutny, czy kon- 
stytucyfny? 

— Jak m! będziesz 
d nie opowiem. 

— No-no, nie gniewaj się, Jedź dalej 

— Pamiętal. Byta więc piękna królewna, 
która jednak całemi dniami płakała, bo stra 
sznie jej się nudziło, a-stary król nie po- 
zwafał lej nikcgo widzieć, z nikim rozma- 
włać 1 biedactwo od lat całych nie styszało 
ludzkiej mowy.. 

— A radla nie miała? 

— Znów zńczynzsz? Nie, radja nic miała 
bo król nie chciał płacić trzech złotych mie 
sięcznie za bonament... 

To byt łodzianin? Miał rację. 

— Bez dupich uwag. Już nie mam sit 
do cłebie, Opowiem cl Inną bajeczkę, 

= "NIe, "aż" lepie] Ja tobie onawłem ba 
jeczkę, chezsz” 


dla dzieci ci 
przed wojną 


sole 
16/7 


cie 


moj 


Inna 


przerywał, to wcale 


ucyj państwowych i. miejskich między 
n. wydział opieki społecznej | zdrowia 
arządu miełskiego. 


zytelnikom „Echa”” beznłatnie. 


— Na, sbróbi]. 
— Był sobie pewlen r jlopczyk, któ 
ry miał bardzo chorą matkę. Słyszał on, 


że bardzo da'eko, w Indlach, mieszka zna 
komity fakir - cudotwórca który ma ziele 
mogące tę matkę uleczyć. Pojechał więc 
te"mwalem na lotnisko ,zaczekał do zmroku 
zakradł się do hangaru, wykradł sportową 


postępować, aby przeciwniawić sią 

losowi, a ponadto na zasadzie Mi obliczeń kabali- 
stycznych wybierze p, Śswyller-Szkoinik uaćzęśliwy numer 
Twego lora Loterji Państwowej | wskaże, gdzie takowy 

motza nabyć. Í 
Na los Nr. 122047 wybrany przesemnie, pedia wygrana 
150.000 ał, Na m ość yoh przezemnie ny- 
merów padło mnóstwo wygranych, lecz a braku miejsca 
ję tylko niektóre: Walerja Piątkiewicz, Kraków, B. 

leskiego 24 m. 2 10,000 sł, * Gertrada Polednikówna, | 

Rybulk, Śl. Chwałowiecka 1 — 2000 sł, * Karol Bartel, | 

i 

i 

j 


Paczność 


Warszawas, Grochowska 116 m, 12 — 2.000 ak * Stefan 


Zaląski, Suabda, p. Brodnica n, — 2.500 sł. * melalowem! kulkami lub drutem do, 
wę Cabala, Limanowa, Ratinecja 10000 s.» ©. Zaumułe | ptactwa. piękule oksydowany, plast 
ska, Bank Raemieślniezy, Włocław:k, 8 Maja T — 6,000 wł, | pei, syal „Sporlowys rapes 


* Prychel Wilhelma, Katowice—lirunów, Wodospady 8 — 
6,000 sł, * Alfons Malach, Bodzyń, Dworcowa 115, Zakład 
Fotograficzny — 2,000 sł, * Piotr Słowik, Mościce ad Tars 
nów, Klektrownia 6.000 zl, * Aksiuczycówna Helsna, poczta 
Halubitsa, pow. dziknieński, woj.Wileńiskie, maj. Aliberg 


Automst ten stanowi orawdziwą re 
zcję w dziedziple ftabrykacji br 
Wyrzuca sam glisy po każdym 
strzale i antomatycznie alig repo 


5.000 sł. * Marjan Łomnicki, Podhajce, 5,000 sl, * Ste | zak Wykonany [en 
fanja Błarkowa, Bydgoszcz, Gdańska 41 — 2.000 sł. * Has | zscińa się nie psuje | może siui 
rosimowiea A., Piotrków Tryb., Narutowicza 18 m. 18 — a długie latas Huk puszaja 
2.000 sl. * Konstanty Migura, ogrodnik, Zakład Um. Ch, | Nadsie s g do obrony mieszkań, dla 
Lubliniec, 2.000 sł, * Stefan Piechota, Katowice, Francus » automobl 'lśtów, inkasentów I t 


eka 41 — 2.000 sł. * Jan Kühn, Łódź, Młynarska 25 =- 406 tyiko at 7,3% 9 
5.000 al, * Berin Prenej, Warwzawa, Trębacka 6 — 1000 al, kul oberi* zł. 4.06, Szezotkę do 
* Bianisław Krawczyk, Poznań, Włocławek 20 — 1.000 sł. zyszczenia lufy dodajemy darmo 

* Antoni Parkilny, Matów koło Częstochowy, Urząd Umin= Wysyłamy bez zezwolenia polic. Praci się prsy 
ny Wańceszów, 2.000 sł. * Poprawski Bolesław, Orudziądz, 
letnicia Szkoła Bombardowania, 2.000 el Poratem kilika 
©ób, którym przypadły większe wygrane, postanowiły sa- 
chować incognito, co sobowiązuje naa do nieujawniania 
nazwisk. — Jeżeli ktokolwiek wątpi w autentyczność po. | 
danych adresów, może się zwróció da powyższych osób |, 
podając «wój adres | sałączając unaczek pocztowy na od» | 
powielt, W naszej kancelarji są do przejrzeniu oryginały | 
zamierzonych powyżej listów dziękezynnych. 

Błynne medjum Melle Evigny odgadnie | 
Twoje imię | nazwisko, wymczególni najwat- 
niejsze fakty Twego tycia, Okazicieł kuponu 
płaci zamiast uł. 6-— tylko £ sł, — Jeżeli 
wątpie, nie mass czasu, napise natychmiast 


szt. 14 zł, Setka 


sdb; 3 
Pi. Napolr 


kto nadeśle 


ja klienteli, następujące nagrody: 
Nagroda maszyna do szycia 


imię, rok, miesiąc urodzenia, a otrzymasa 

próbną anaiizę-horoskop baspłatnie, — Nie s rower męski 
przysyłaj tadnego wynagrodzenia, lees na + 

koszta poczt, | kancelaryjne załąca 1 uł, „ patelon 


(znaczkum| pocztowemi). Ogłoszenie aałączyć, aparat radjowy 
Warmnwa, Psycho-Grafolog Szyller-Szkolnik, Żórawin 47, w kody aty E 
(ut Żalińskiego 9), atei z aparat fotograficzny 


| 
2 
3 
4 è: 
5 
L 


kilim 150x200 


należy p 


DELIKATNY NASKÓREK. 
Przy pielę 


Ży do k pnie! 


m 


URALGJE i 


CZNEO 


MB tu 


IE rnowaniu ciata dziecięcego nale 
dziecka i do mycia główki uży- 
U odpowiedniego mydła. Mydło dla dzie 
ci winno być doskonale przetluszczone, wo|- 
ne od Ugów niezwiązanych, perfumowane 
l mi naturalnemi, Taklem mydłem jest 
Mydło Bene Szofmana, którego skład chemi- 
i właściwości przy każdym warze my- 
dta sa troskliwie badane przez laboratorium 


Z 


yn radkiem leczniczym 


ROWONAL 
CA sTELAIS'A 
rozpuszcza oñ bowiem | usuwa KWAS Mí 


r miarę jego wytwarzania sig w tstroju 
ywsniu URODONALU, chorzy odczuwają ulgę w cler- 


A CZY 
Przy st 


eniach 1 poprawę ogólną analitvezne firmy „Wu El Ka”, by mydlo 10 
D | JONAL Chatełlpin'a łdeninie przystosować do wymogów higieny 
szczalnikiem kwasy moczowego i ia delikatności jego skóry. Dr. S.A, 

- a R 


wo 1> r ASE TETE E EEEE S S 7 I O SESE MET AKITZEDT WK TAZCZZEECZEANAE (19 


vętsicie, że reklama skateczna nic nie kosztaje i koszt jej roz 
klada się w bardzo drobnych ulamkach na zwiększony obrót, 
na powięgszoaą prodakcję! 


Prawnie 


na 


RABAN Z BUDZIKIEM. 


am DRAMAT KA DWORCU, mm 


awionetkę typu RWD 12 i poleciał nią do 
Indyj. Przed wyjazdem jednak założył jesz 
cze w domu, u matki krótkofalową stację 
odbiorczo-nadzwczą na 14 metrów, taką sa 
mą, jaką wmontowana była w samolocie ì 
o 12-ej i 17-ej przypominał jej, że ma s0- 
bie zmierzyć temperaturę. Po kilkunastu go 
dzinach lotu dojechał do Mmdyj odszukał o- 
wego cudownego lekrrza, wziął lekarstwo i 
wracał do domu. Po drodze jednak musiał 
lądować w dzikim kraju. Krajowcy sądząc 
te jest Włochem napadli na niego, on fed 
nak szybko rzucił w ich stronę trzy bomby 
gazowe typa FGVI wyratował się wrucił 
do mastif, która po wypiciu lekarstwa z5- 
raz wyzdfowiała | już nigdy więcej nie le 
czyła się w kasie chorych. Ładna bajka? 
— Piękna. 


UCIECZKA PRZED ŚLUBEM. 

Maier Rabon również kiedyś opowiedział 
piękną bajke Racheli Pudzikównie, która u- 
legła lej czarowi I uległa Rabanowl. Miłość 
trwała pewien czas „po którym Raban miał 
dosyć Budzikówny, a Budzikówna nle mia- 
ła dosyć Rabana į chciała za niego wyjść 
zamąż, 

To zakończenie fdyji przeraziło Rabana 
Ponieważ wiedział, że żadnej kobiecie nie 
da się wyperswadować małżeństwa postc- 
nowił sprawę zlikwidować radykalnie: 
zwiać poprostu z Łodzi. Wolał nieboraczek 
zrezygnować z Interesów w rodzinnem mie- 
ście, wolał szukać szczęścia w innem mie 
ście, niż stracić wolność, 

Podróż była przygotowana. Cichutko, cl- 
chuteńko, aby nikt się nie dowiedział, udał 
się Raban na dworzec Łódź-Fabryczna 1 
Już miał wsiąść do. pociągu, gdy nagle po- 
czuj, że ktoś o ciągnie spowrotem do p” 
czekalni. To była Iuba Rachelcia, która do 
wiedziała się jednak o ucieczce Rabana I 
postanowiła jej przeszkodzić, Raban nie re 
zygnował z wyjazdu, Rachelcia z Rabana, 
słowem zrobiła się awantura, w wyniku któ 
rej Sąd Grodzki skazał Rachelę Budzików- 
nę za zakłócenie spokoju na 1 dzień śresctu | 
z zawieszeniem na 2 lata. 


Jerzy Krzeckł. 


Tylko nasza firma, egzystujące od r. 1900 I poslądająca tysiące listów dziękczynnyah da) e 
rękojmię solidnego wykonania samówienia 


Sensacyjny wynalazek 1936 r.! 


Kto raz u nas kup! — będzie kupował z4wsie 


Automat -cio mm., wyrzuczjący sam gllzy po wy” 
strzale otworem bocznym w lufie, sirzelający do cel 8 


rę pr TĄ 
„Ak SZA NRERIN 


ZY 


vsirzegać się 
askiadowaictw 


s dtu Ilstów: Jener. Przedst. „MONTRE 
SKT, Dar C, 


KAŻDEMU PRZYPADNIE NAGRODA! 


tralne rozwiązanie 
H 2 st 

acagobzw akeiwołze — acarp i ćśondęzczsO 

Za dobre rozwiązanie wymienionego przysłowia przeznaczyliśmy, 


celem żdoby 


7 Nagroda narty 


8—15 
16—20 .» 


" obrazy olejne 
swetry męskie 


21—25 , pulowery damskię 
26—35 ,, zegarki męskie 
36—50 ,, kasety toaletowe 


| Prócz tego wiele innych nagród oraz wielka ilość nagród pocieszenia. Rozdzie 
lenie nagród odbędzie się poć nadzorem notarjusza w terminie, o 
| się na piśmie. Nieznaczna opłata pocztowa przesyłki na koszt 
| rzesłać jaknajwcześniej, załączając ewentualnie znaczek na odpowiedź, 

się w każdym razie otrzymuje. Adresować: 
l Kraków, Krowoderska 56 — A. 


którym zawiadomi 
odbiorcy. Rozwiązanie 
którą 


Dom Wysyłkowy . „NIESPODZIANKA“, 


CR 


Chora watroba 


zatruwa organizm. 
Zaburzenia w funkcjonowaniu wątroby | wy- 
dzielaniu żółci powodują swego rodzaju za- 
trucie organizmu, a na tem tle szereg naj- 
rozmaitszych chorób. 

Zioła magistra E. Wolskiego „BILLOSA”% 
zawierające znane rośliny egzotyczne Com-| 
bretum i Boldo, pobudzałą watrobe do wła 
ściwej pracy oraz prawidłówero wydziela= 
nia żółci i powodują naturalne wypróżnieni 
Stosują się przy cierpieniach wątroby iw 
reczka żółciowego (kamicy żółciowej). 
Zioła ze znak, ochron. „BILLOSA? 
és nubycia w spiekach 1 drogerjach (sXladach spweznych, 

Wytwórnia mer. E Wolski, Worszewa, Złota. 4, mg l 


Zawartość pudełka znacznie alnis; | 
— bez zmiany ceny, 


| głewie 
„dość po. Słewie: 


Vlądrej 


RADJO KĄCIK, 


DZIś, niedziela, dnia 17 listopada. 
RASZYN. 

Sygnał czasu i pieśń poranna 

Gazetka rolnicza 

Muzyka z płyt 

Dziennik poranny 

Program na dzien bieżący 

Muzyka z płyt 


DLAWYTWOWEJ 


PANI 


r” WYTWORNA 


9.08 
9.15 
9.40 
9.50 
10.00 


1008 Transmisja nabożeństwa z k ciola 
św, Krzyża w Warszawie 

11.57 Sygnał czasu 

12.00 Hejnał 

12.08 Przegląd teatralny 

12.15 Poranek muzyczny z Krakowa 


W przerwie poranuu o godz. 18.00: 
Teatr Wyobraźni, Fragme... siuchowisko- 
wy „Ponad śnieg” St, Żeromskiego, z 07 
kazji 10-lecia śmierci autora 

14.00 Odczytanie fragmentu z powieści Sí 
Żeromskiego „Ludze bezdomni” 

14.20 Muzyka z płyt 

14.30 7-my walny zjazd Federacji Polskich 
Związków Obrońców Ojczyzny (stille) 

15.00 „Godzina rolnika” 

16.00 Audycja dla dzieci z Wilna 

16.15 Audycja muzyczna ze Lwowa 

16.45 „Cała Polska śpiewa” 

17.00 Audycja totewska 

17.40 Migawki regionalne — transmisja z 
Łodzi 

18.00 Program na dzień następny 

18.10 Koncert reklamowy 

18.25 Wiadomości sportowe lokalne 

18.80 Tcatr Wyobraźni: Słuchowisko „Ka- 
pitan statku Siveking” 

19.00 Utwory fortepianowe z płyt 

19.15 Co czytać? 

19.850 Na wesołej lwowskiej fali 

20.00 Transmisja z Teatru Wielkiego w War 
szawie opery „Halka” St. Moniuszki 

W przerwie l.: Wyjatki z pism Józefa 
Piłsudskiego 

W przerwie It.: Dziennik wieczorny 

w przerwie IIL: Wiadomości sporto- 
we ogólne 


117.25 Koncert skrzypcowy z płyt 

| 17.50 Z podróży po ogrodach zoologicznych 
w Europie — pogadanka 

18.00 Recital fortepianowy. Bronisławy Ro- 
seńbaum 

8.80 Listy od dzieci — omówi W Tatarkie 
wicz-Małkowska 


40 Życie kukur styczne stolic 
28.00 Wiadomości meteorologiczne dla ko- b = oka STE cz i artystyczne stolicy 
99 NAUKA A taneczna z ptvt 19.00 Skrzynka rolnicza 
27 AR za ak cy w PU 17.10 Prograni na dzień następny 
ski Ban jak Raszyn, k Pe dr | 19.20 Koncert reklamowy 
OU KTOSIA fa CTION WcZĘCY 35 Wiadomości sportowe lokalne 
10.00 Muzyka z płyt 19.35 są kg BLA s 


Fi Í | 19, Wiadomości sportowe ogólne 
12.03 „Własnemi _ silami”” =- rozmowę z U-| + Pocadanka aktusiia 


czennicą Szkoły Gospodarczej przeprowa- | 9000 Axdycia żołnierska ze Lwowa 
ię sirosti ore 20.30 Utwory charakterystyczne z płyt 

14.20 Koncert życzeń SU AE Dziennik wIOCZOrY. 

15.20 Muzyka z płyt j 

17.40 Migawki regionalne, Audycja muzycz= | 
no = słowna p.t, „Śpiewy pod Łodzią?” — | 
sowa G, Timofiecjewa, muzyka J, Pawłow 
skiego — w wykonaniu artystów scen 
łódzkich 


26.55 Obrazki z Polski współczesnej 

21.00 Wieczór literacki: „Pamięci Stefana 
Żeromskiego” 

| 21.80 Koncert poświęcony twórczości I, (I. 
Paderewskiego w 75-tą rocznice urodzin 

22.45 —238 30 Muzyka taneczna z płyt 


18.00 Program na dzień następny W przerwie o godz. 28.00 Wiadomo- 

ae EEN y ści meteorologiczne dla komunikacji Ict 
ż Taz A hiari niczeł 

19.00 Kacik humoru į muzyka wesola z plyt , i t 

23.05-28.80 Muzyka taneczna z ŁÓDŹ, jak Raszyn, z wyjątkiem: 


7160 Program na dzień bieżący 

1.55 Parę Imformacyj 

15.12 Przęgiąd gieldowy łódzki 

13.350 Mużyka z płyt 

18.30 Bajki dia dzieci — opowie Pan Roman 

18.40 O wezystkieni potroszku 

18.45 Zapomniane piosenki chóru Dana — 
plyty 

19.10 Program na dzień następny 

19.20 Koncert reklamowy 


PONIEDZIAŁEK, 18 listopada, 
RASZYN. 


6.20 Pleśń poranna 
6.33 Pobudka do gimnastyki 
6.34 Gimnastyka 
6.50 Muzyka z płyt 
W przerwie o godz. 7.20 Dziennik 
poranny 


1.50 Program na dzień bieżący 19.85 Wiadomości sportowe łódzkie 

7.55 Parę informacyj 22.45—28.80 Muzyka taneczna z płyt 

8.00 Audycja dla szkół PUR TU Ri LG CY DA TWE PES PCA A a Ta] 

8 że ETETEN 

11.57 Sygnal czasu 

12.00 Heinał | JAR”. 

12.08 Dziennik południowy W dniu wczorajszym odbyła się nowa prem* 

12.15 Koncert małej orkiestry P. R. jera w kin>-rewji „Jar” pt. „Ja umiem kochać” 

13.25 Chwilka gospodarstwa domowego I tym mzem jak na poprzednim prozramie pubil 

1515 Wiadomości o eksporcie polskim czność stawiła się gremjalnie, Dzisiejsza rewia 

1520 Przegląd giełdowy która daje dużo humoru, śpiewu | tańca w pola: 

15.80 Muzyka z płyt czeniu z świętem! dekoracjami 1 kostfumami, a 

16,00 Lekcja języka niemieckiego wykonawcy ról fak pp. Irena Dorłani, Oleniecka, 

16.15 Koncert ze Lwowa r Werlińska, Ordon, Skorzsiński | Orde jest świe 

16.45 „Cień między kumotrami” — skecz 3 asy | R 

17.00 Policja kobieca u nas i gd-leindziej — tnem widowiskiem, gdzie nasza doborowa pu 
pogadanka bllczność świetnie się zabawia. Na ekranie „Fo* 

17.15 Minuta poezji tel studentów”. 

oea ree DR inna kia Bo 


TEN KOŁNIERZYK 


SKŁAD SUKNA i TOWARÓW MODNYCH 


UL. Piotrkowska 11 
KLUGRZNLGCUBRUCZZRASZEAKGKUBZZJZACACE (wejscie Zawadzka 1) 


S. SULKES 


Ceny 
fabryczne 


APEROS d ZNAWGOW 


EAP PRZEDNI 
i 20såk-z4.180 8 


: "e 


CCAO 


Komu się szczęście aśnięthnęhi| AMBASADOR > SPECIAL 


$ 
zs PEŁNA TABELA WYGRANYCH kg L amsowy Ee ) 
34-E] LOTERJI PAŃSTWOWEJ. z ŻŹ Ź 
W, drugim dniu ciągnienia loterji; wygra- Otnes: e 
WISŁA czy Ł.K.S.7-77 mhn unr TA 
2 D r $ zał | É 
NiE l-sze CIĄGNIE erag) zi 3 
i DZIELNE IMPREZY $PORTOWE, EEEE) 10000 — 94435 112679 Parani lasa | 
| Dziś odbędą się w stolicy następuj Pozatem w Wil b.000 —. 86767 i GOD OŚ N 
| Imprezy sportowe: eń zebranie WICARA. BAURAN tie walnej zu — ivv-yl 116412 śle AWAY. 
Godz. 11.30 w Cyrku Warszawskim —| ni W. Brukseli — międzypaństwowy mecz LU00 — 107559 175662 187472 192884 u E CENA 
m1 v Gra Wępjyaki z| pinarik! Bella — Bone MAT E A VELEFUNKEN {Z 
w Í 3 i r T +49 U Ł 
doda 1600" w tezie wietle Remi JĄ 510, 116508 157018 198107 178608 — Mi Ar PRECY ZI FORNY NA 
Drowa 18) — mecz bokserski o drżyno TU w PARYZU 24519 116508 157018 158157 178608 — ANIM KUDISZ NASZ. ODBIORNIK WYPRÓBUJ INNE 
Bb otczestwo Warszawy klasy A. CWS] Nowinki sportowe. 9 250 18824 15257 66147 68764 74586 : i 
Godz. 12.00 na Stadionie Wolska Pol- Niemieckle Biuro Informacyjne pt. „Po- 1242 134512 128750. 141490 27142502 
iklego -- mecz ligowy Polonja — Ślask. | ons Bilanz im Fussball passiv“ — publiku|153893 16886 172582 177110 5 pejang e d iiag eno d ma gpho eaii o oe e Ae ZERO SAO 
Ki 3 e nastę i : 128000 129608 10 97 7% sié iol 
gą kraju „odbędą sie nastepulace spotka- À a Aep Akamara POWO 200 — 3673 3872 5973 8762 16581 18768 |» sas WO] 4 Baa TORI 297 AKA GR IGOA 798 107206 10607) 
piłkarskie o mistrzostwo Ligi: dotychcz : - s 34284 43979 49045 50134 50834 50782 130123 27 557 97 765 151216 306 560 699 731 so W] 2% 312 485 109073 643 73 — 
W Krakowie: Wisł ŁKS. y as 67 meczów miedzypaństwowych > 110442 352 820 1I2%0 462 113225 114111 SOl 736 %0 
akowie: sła — ŁKS z których 38 na. wiasnym ierenie. Pol 55046 56503 58771 65506 68562 72688 | 6 192199 263 897 133063 $ 138 785 895 134172 423 LISOSS| iisosy 126 271 348 74 565 92 787 116187 117119 ari 665 
W Krakow le; Garbarnia — Legla. nie odnieśli wu OINEN y erenie. Polacy |91998 107806 115505 128061 129038 — E7 S49 711 136520 137100 109 SO 361 6% 45 798 952 13808] 57 726 11939 247 522 99 
Ry Poznaniu: — Warta — Pogoń. czach % Nea. D ERTES "dei 144668 145449 174254 177770 177040 |” 29528 159067 s41 m3 J2a(19 12'144 88 460 222238 77 747 63 123002 343 909 
A Wielkich Haidukach: Ruch — Craco- | ; Dania. Ogółem Policy wacia, gia | 187707 198348 J Z 6 m A pó La” kapo Z LAAI Pe 473, 622 145117 011 13604 293 10344 753 129010 
i odniedł 32 porażki, STAWKI. 6 253 985 605.738 ISISI S $21 952 146046 564 0 7 TI) w ue 20 km UDAŁ: © © 00.16 0 AGA 
25 zwycięstw, a 10 meczów zremisowali DO 278 695 TZS 961 TOWA TO S27 455 559 600 2087 210 | 167257 387 427 FI 547 8S7 MIM 70 109 444 678 140268) „vw 63 ro- 134277 $63 9%) 
Stosunek bramek brzmi 142:141". 2 m 22 2a EM M sœ 4% 777 140166 466 735 863 97) 141072 657 142077 218 329 
W Paryżu bawi obecnie nowy mistcz| re s %5 sy 21 5022 465 s22 GL 65 m os a= - Em ds pa ych aias ns pa 820 34 143057 7)6 8S 14119 279 145685 733 STB 146208 
Rumunff w boksie wag} cieżkiej Mitu któ 10096 194 229 505 Y29 11067 442 6 i Si GS BH] nog ss 7| 167282 471 14053 482 909 143190 756 911 
re pod wzgledem wagi | wzrostu zdobył re| 75! „12077 S1 e 93 9m Ima an A Ac TS 60 za | 15650 o wii mie OR m DION za s Ue TA MNE = 
4 b 4 4 s G r 
kord bokserów świata, Waży on mianowl-| 59 44 sss 1a. 198 3% 46 m6 IM 486 054 941 1809| 662 761 I8 83 19906 761 ASis IDL M3 271. DOAI ME E nad 
cie 146 kg., a wzrost lego wynosi 226 cm. |3 0 29 3% 9% T% 956 19051 165 265 514 „NĄ 160016 30 49 652 745 48 BS 976 161044 63 387 40 160037 77i 452 161189 262 760 63172 368 317 520 98 
EA g oliwę waży „zaledwie 2% 9 = p" | O R pa 5 pad 162061 171 6% 789 5% 163123 785 875 926 164057 B| 164337 315 935 165063 165 166516 451 94 783 963 164430 
i ; 5 cm. MSO A AO og ć sa MA 727 9E 29196 208 509 GIS 741 165486 566 607 515 166075 171 300 79 Mi M0 167065 |u76 168541 BI 163219 
Austriacki Amatorski Zw. Pływacif zo-| 9% 27720 w sé 9% 281% 253 62 M 30 437 5%0 %8 SZJ © % I6S0SSIM 414 525 169140 328 AOSI 29% 740 841 955 17116 6X2 35.172664 443 687 
stat w tych dniach oficjalnie rozwiazanyj 291547 7 a wo en iOO 37 Sid 418 90% 32 171178 dis S28 6il 70 782| 173059 174796 852 967 175416 B90 176640 43 65 B 1781 
przez władze rządowe. naskutek nietfozwo- Pig 2 2” Bac 243 b = S7226 6 $ 355 5% 612 798 174% S3 36 42 76 601 744] 5% 668 BIS 176370 565 179152 240 681 765 
ionel na lego terenie działalności molitycz-| w 3% 751 2 mS 68 507 39 35099 58 120 423 767 SAOTÓ| wę pg a XA 7 15 465 S 179062 2% J88 i]  1805% 606 181121 S10 SE 691 740 18217 ok 12477 HONA 
sa. NA A! ry om E O STDS M dti SMIS AB Ż2| 6S ES 706 M1 176175 260 Si2 26 17725% 628 BiA 949 |456 910 1M0 214 Jii $71 185076 D3 %9 156468 
„E5 NKK 30 SIO A ST TT a a Lida aid AURS. 153 723 S04 00, 2048). 0 565 687 86, 157204 $23 138412 581 199154 322 7 892 760 649 91 939 
SZT 304 40 BX 181596 648 B16 968 1X03] 190051 108 79 354 566 95 192851 % 195045 194833 
a RENU e A Wi ia TE M SO M da PM AA w CIĄGNIENIE TRZECIE 
jdr $ 10 st. 117 Da Gr 734 091 PARA m s? PEACE AJ u m sa = Ó M Rok 7 157 206 423 są BiT 1617 545 651 867 494 285 Sii 
Ro- Co mas po pracy rozweseli? a ię og ka m 749 TI AL SIO 440 99 644 MAS|SŻA 06 706 E8 189107 479 552 2 S27. IBS 224 458 653 749 42% 565 6% oa GIS 6% 
SOB 160 M 208 KI 60 BG 0% STOW 255 S Si PIOGÓS 191075 lel 6463 Mi 16 19215 W sz «25 | 286 ses 376 775 700 175 6S 72i 686 Biop 367 BI 488 
F Teatr Micisid — godz. 4-ta popoł. „Tol æ w w wm my gia I 155 M 26 KI 4x2 ST9|PPA 902 195378 448 710 194213 37 347 77 634 60 M5 6 77s s 719 90% 9 
ekle ToziesEi niż miłość: wiecz. Krzyk. 20% SE 457 A % As 751 2 61 0 99007 198 XW 4% 19339 310 862 110 756 599 12174 383 420 ligę 
, ny (ul. Ogrodowa — 29 962 14750 150% 16159 SW 545 Si ast 9% TOI 
„licy Musisz rio PUKA Gul AE KER: 2 Il-gie CIĄGNIENIE JO 5 LODIŁ ieo 242 635 668 19190 440 st 96 sio = 
Adria Bit 1 Paiachon jaka Bezdomni | ha ij „R met p Do go, Ta Bodo" ona dzienna 25000 pada na NE ga A A BZ 
Corso — 1) Niewolnica z Mandalay; — | m saue 3 sm 7i 09 1, Ao on m fm | 8.000 — 22926 67011 a 0 GLI obi Zd 
z 2) Czerwona dama Zoo i m R ATA DA MS MO TYS D6 BAĆ 4 — 7947 169292 Kess 764 A 415% di 920 99 42016 41 He 4316 
zary — 1) Chłopcy z placu bront; — | mom f-m ss w mi im ens m M m . — 71467 101488 122227 142117 |in %i sæ % 719 siis 766 4529 mM a7 S % 
2) porearea osobista wychodzi zamąż | muo kk! ZĘ RR a ih i gd 006 m= | 39) 46246 420 988 47352 795 97A 68192 277 431 S7 % 
Dom Ludowy „_— Amok | — 10066 15890 127527 187098 sra 974 49116 78 525 
Europa — bo m EC W A Wa oe WY w W. „400 — 5760 75264 76642 81995 148184 | a a 27 Wa SIA E TISO G1. KO 6009 275 
Grand - Kino = Anna Karenia S So ER Fa mat sie mi MB M0 % w | 250 = B0082 44008, o a Ro la dow 8 IB o an 
j — na scenie: Ja umiem kochać; na | gy wa — 86682 44008 48149 58778 68495 Ml 61142 287 464 656 K28 620% 8596519% 
ekranie: Hotel stndentów Or 69 TE Ti wa w wie So Tw wz mow 82281 82228 82875 96404 107667 117608 aa sdi” edi 234 673 306 6609 15 67235 SSi GSOS 164 
fana Metro — Pat | Patachon jako bezdoma! | 9, %5,%! r 6y 73 Ds Sło KO 15% 409 ŚRI 719 ss 180049 140128 151628 159826 162825 Rz 0 7 
Miraż — Córka gen. Pankratowa Ty o aS SES SIĘ D er M iwo S|20228 29770 30605 44546 49464 55925 | „ PANK M0. PRAW RODE 
| i i: Dow ją WYPTAWY krzyżowe JB m m” 10099 209 SW 49 IsI 157 674 EZT BI gz: 11758 79576 85646 88289 113401 gOS21 WIi62 235379 823 6236+ 6i 65724 M EMS 
dzi — EB — D 
Z POLSKIEGO TOW. TURYSTYCZNO -| Rakieta — Mosti HZ, "1 *4 „mir, ny, w am me we an| 118808 146479 114888 184089 10% SR a A 5 A 
st 4 55 11 s 711 A 8806 146479 174888 184085 
mn- KRAJOZNAWCZEGO. Rialto — Sen nocy letnie] AM SA TIDE e OE IS O IE PR | S 462 200 10 42 272% STAL 950 STAL 990 4908 908% M 9107 254 SŻ6m 93374 728 Hi2 73% 6s 
lot" Przypomina się osobom zainteresowanym Sztuka — Hrabia Monte Christo leOn 920 54 GR OB 796 999 MIAO IIE TIODI 74 SIO Syg | SAIT SAS SZY GIS 34 GD 7169 Ali MY 2129 264 480 509 GAZ PTI NAVAA. T DAEN 
łe Msza św. z przyczyny obchodu fubileu- Zachęta — 1) Ich ostatnie spotkanie; — motos w 20% 700 961 faos Mr Si oi rom rys] <A a 100570 454 65 628 46 769 KO SO H1 101126 102% 
';gowego Oddziału będzie odnrawiona w ni 2) Weronika s = R AC CONTE MA SŁ MMO M m mi © ow pn s mi we wo sy) A RAW Sodo 360 a a Omii. m M 
lę w Katedrze o godz 10-ef członkowie | WYSTAWY. EAEAP AEE FRAZA m 900 Suk 148: 060 S$ KICKA JR TERI abonent -- 
lechcq_zatąć miejsce w prezbiterium wraz. Wystawa „Opieka nad dzieckiem 1 mło 2079 4 O s a lot 253 69? 111625 8S3 112797 $$ 113161 RZ 970 
> BP v + = 2108 290 2y JW 
| rodzinami. Uroczyste zebranie członków dzieżą” (Bank Handlowy, Al. Kościuszki 15) APEL DO OFICERÓW REZERWY. 16 25977 26005 748 Mi Me MI Ch ZRK Mi Bi IN 1d L A KE i NR DI SA Tada a U zh 
woda goi bedne toe e otwarta Aa Wa 9 rago do 9 wiecz. W. dniu 24 i 25 listopada -br. odbędzie się a. waj 55 WO IZ2N08 780 125395 922 124107 XK 586 P | 
> e własnej przy Aleł Kości q47.|  Piotrkows — Wysta A : 445 8 S SIN SH 538 906 126128 
men Diha © rodz. 1730. z birgarsidehi ; wa Obrazów | w (Warszawie | w Krakowie Walny Zjazd |313: 6% sos 22 36 3647 «9 aar A M0 sar a| 0 IA Deki O W. PĘKA GE 
a — ł Wystawa fotograficzna w sall Muzeum Delegatów Związku Oficerów Rezerw}, ai jaria ” a : o 206 IS 707 a sacz 1% 7. Baos 346. aa Sel 8% 
DZISIEJSZY KONCET W POLSKIEJ Im. Bartoszewiczów, Piac. Wolności um Związek uzyskał od Ministerstwa Komnt |o 43613 rz m 625 27 440% Ja aj ppb" egg 137442 138570 139100 248 
- YMCA. od godz. $ [ano 40 20 WIA , nikacji znaczną zniżkę kolejową wynoszącą | 402% 516 741 E3 48167 425 789 49521 613 s 10 IIE 376 923 JASIGŁ MOPO SIES "147347. 168198 
Paa t. w niedzielę o modz. 19.30.0dbe- do Warszawy wzgl. Krakowa 50 proc. aj „2 St 1% % 40 (A 70 45 S1195 58 951 m Szt | 5 liwa 719 63 147347 148159 
(sko soliści pienas A: PW Na WINSZUJEMY powrotem bezpłatnie, przyczem zniżka ta rr 00 ORŁY SGT. GMA SRA DA NA aoa, IAE 0 iaiób DS S9 66 06% ISONI LIMIE 93 Low 
i wolorczoła). m po Loda teo: ORonówi pz r również dla członków rodzin. | — 60532 474 S35 99 6ins 6209 199 352 65 m ss co A 1604% 161183 973 TUR SĄ 
=) sk JAK. Szupka (śpiew). Wschód stoi -A arząd Główny wyraża nadzieję, że O] 29 851 65125 MA 521 44 89 765 45% siti 931 67347 70) rasse 715 p pR RMA 
A AT ce oł i schód słońca 6-54 |cerowie Rezerwy skorzystają z tej tęo | 9 9 ews 45 nai 4 PRZ 167402 168030 206 732 521 
mą Hindin, Mo znajduja sie utwory. Chom, Zachód słofica 15.14 wej okazji ( przez are wyją TOLSE 736 71040 7% 473 T2398 GSL 731358 704 74148 I3 170983 171498 563 985 172281 995 705 89 173113 TIA 
mam AREA, Monbar, Schuberta, Szym. | Tiluzość dnia 8.46 jeszcze Jeden dork Niyen: zana | in o R RR EWIE Ai DE TR o IA BUR G. SR ONZE A 
pac”? Wstep! dla) wszystkich bezpłatny. było dnia 8.03 nej oraz widomy znak Sde WOGICJA się 80113 156 21012 485 74% Ś2I6I 285 997 siss MI Mon] oś 76) SI6 21 MIŚ 179207 999 a 3 303 Se- S 
pubił Welście od ul. Traugutta 3, Tydzźeń 46 sprawam! organizacji. 198 pak „ih pe FIA BESSA S24 974 59230 455 657 IL) lea SO 196259 BP 768 1715 RZ DA GM 7% apse 
SIIS SHO 600 SI M05 406 2% 157% 190924 925 193% OKU 262 796 SB 


rewia 
pola” 


TERURE ZL lew E „APECBARZCPISK STY TLEKE ZETOR ATARI OP PODST POKOI FEP PERO 0) TAB TZ UI WIA ELE O DL PE EEE 


mi, a Doktór Dr. mód 
eska, pa a Dr, 
o è Dr. ; 
„|, KLINGER |GUSTAW KOHN | Kazimierz BRZOZOWSKI |?" mejdo soot veenma. | |Wactaw KOKORZECKI 
oa "1 esse y a Ae e pecjalista kuszer - giuekolog Choroby kobiece, położnictwe skórnych, moczopłełewych. Choroby wewnętrzao | nerwowe 
"Me | Andrzeja 2 tel. 132-28. | ul. Piłsudskiego 51, tel Kilińskiego 76 (róg Przej re adeeb NAGISTRĄCKA 5 
5 > r ego 51, tel. 170-03 ńskiego 78 (róg Przejazd) |tel. 284-12. Przyjmuje od 8—12, 2—4 telef. 211-20 
Sr Rze od 9—11 i od 6—8 wiec. | _ przyjmuje od 8—12 i od 3—6 pp. tel. 220-44 w niedziele i święta od 8-1 w południe | ie"ie 042— 5 pp. w niedziela 1 święta 
a ——LEKARZEDENTYSTA x ed10 — 2 pp. 
| Ear ZEM sa nica „OMEGA” S W LONIAŻ W. ŁA N Dr. HENRYKOWSKI 
# ówna 9 F h 
c skórnych i reksualnych Przyj moją i maj mo „telefon 142-42. 3 W A T N I C K A pos. AIN ŁAGUNOWS KI Specjalista chorób weneryczu 
eg ielniana 15. Gabinet owoc pci gy ul. Napiórkowskiego 65, tel. 172-33 (Gabinet ES Urke Pr skórnych i zononalych e 
ape msc geg La EW Anansi jekarskie, zastrzyki Rentgen (Róg Lubelskiej). front I piętro. Piotrkowska 70, tel. 181-83, przeprowadził się na ul. TRAUGUTTA 9, 
; niedz | święta ed B—1. "TORZE zaa it przyjmuje od g. 9 do T w poł. I od 3—8 w. | "zz aa "W wiedziala irta od oe DEI pp "|od — Aren OE łot u 
DOKTÓR D i Dr. Med, —— e" 
r. B R A U Dr. med. 
WOŁKOWYSK Isp. r PRAUN |M KLACZKO |B.WIKDZEERG| NIEWIAŻŁ 
e chor. o syg Ar e Po ozn igina 96 battet 020 Chor. uszu, nosa, gardła i krtani chor, chirurgicane i kobiece Ba IA $ K I 
nog (egielniana 11, tet. 238-02 przeprowadził się na ul. Piotrkowska 99, telef. 213-66. Zwirki (Karola) 8 tel. 123-48, Andrzej Z © Rej" pity lnych 
od *rzyj uje (SĘ zB" w. aieędziele e Piotrkowską 81, tel. 100-57, Przyjmuje 12 — 2 i od 5 — 8 po poł. ae TRE A G pora z 11 rano i od adr isa Ji, 
Dr. med. Dr. med. Dr. med, NITECKI ŻALU. OIL: Hom/F. Mól 
Dr. d. > 
«m6 N KR A US KOP H HAMMER S KRYNSKA chorób włdowo. wanaryciwih Dr. med. Łucja Makower 
F Akuaszey-Ginekol Choroby skórne i weneryczne i moczepiciowej choroby skórne i weneryczne 
uk kuszerja t choroby kobiece przeprowadził się na u l (kobiety i dzieci) «'AWRU1+ 32, front, i piętro — TeL 213-18 (Kobiety | dzieci) 
Zgierska 15, ra ma | Tha Nakle) Sienkiewicza 34, Tel. 146-10|Przyimaja ed 4-330 Lea s30- «| Wólczafiska 117, te 
U . "e APC srzyjmae od 11— miedziele iá S d 
<Tzyjmuje 8.30—10 rano, 4—8 wiecz. przyjmuje od 3 — 7 wiecz. mh EAT Fs vali iay aae pie kaczan ct a przyjmuje od a i 1i i a pome 3 
G. RY DZEWSKI| LEWIN SONOWA D: TONDOWSKA Z. PINCZEWSKAĄ)” ZLOTYCH miesięcznie urzędnikom 
cher. skórne, weneryczne, chor. waneryczne i skórne, ul. ówna 51, (róg Kilińskiego) eheroby kobiece na wypłatę konfekcja obuwie, bielizna 
ul. Zamenhofa 6 Piotrkowska 88, tel. 143-63, | Przyjmuje ed avas 9 2 3 l od 3 —6 wi Przyjmuje od 4—4. manufaktura, firanki, Chari, Piotrkow: 
przyjmuje od 6—8 wiecz, Kosmetyka leknrska Pielęgn. cery i włosów Pracowni i GDAŃSKA 28, tel, 108-01- ska 37 w podwórzu, 
B iedisle ed 10-12. Godziny przyjęć od 10 rano do 8 wiec. __Fraeownia zębów sztecznych wznowiła przyjęcia. PRZYBŁĄKAŁ się pies młody wyżel 
DR. MED. Dr. med. jasno bronzowy z obciętym 
DR. MED. E dwa d bciętym ogonem. Fel 
r REIC H E R Dr. med. sztyńskiego 31 m. 23 
«B LUBICZ A. LESNIEWICZJ powrócił M. TAUBENHAUS ROZWODY za ee- 
CEG y tkórne, weneryczne | moczoplciows CHIRURG pecjalista chorób akórmych, wene- ODY za zgodą stron I bez zgo 
„SIELNIANA 7. Tel. 141-32 cznych i seksualnych AKUSZER * GINEKOLOG dy strony (z wyjątkiem szym. katol c- 
4 | /fme od godz. 8—10, 12—2, 5—8 wiec: Andrzeja 2, tei, 216-66 Poludniowa. 28, te. 201.93 Zgierska 11, Tèl 246-09 Mci dostope Glosy kioin Bonal 
W niedziele | święta od 9 do 11 raso, Przyjmuje od 3 — 5 ppoł. w niedziele | święta od it gor tg Przyjmuje od 8—10 r. i 4-7 w. |go 87. m Zi tl a A Kilińskie 
' m . 102-38 od 4 do 6 pp. 


ne. Każda kobieta powinna przedewszy* 


 żliwe do osiągnięcia» a co trzeba z pla- 


się do niego baron Plilck, ktorego oj/iec 20| tg prawdziwa 


or. 6. 


ECHO 


„zawód! żony jest bardzo trudny. mmm 


JAKĄ POWINNA BYC KOBIETA? 


ŹRÓDŁA NIEZADOWOLENIA PŁCI PIĘKNEJ. 


Jedna z francuskich dziennikarek wać 
omawia bulączki kobiece: 
Najgorszą kategorję kobiet stanowią różnych doświadczonych ciotek. 
te. które sa stale niezadowolone į znu- prowadzenia gospodarstwa 
dzone. Aby się o tem przekonać, 


odpowiednio do przyszłej roli. 


uznanie i szacunek, 


| Prócz teoretvcznej wiedzy i tysiąca rad a jednak gdy którakolwiek z mich wyj 
prócz, dzie zamąż, jest w pożyciu trudna, nie 
domowego | znośna i zupełnie nie nadająca się na ko 
należy musi umieć bezwzględnie prowadzić bud | bietę— podporę ogniska 


domowego: 


tylko kilka z napotkanych znajomych żet swego państewka. Bo gdy od pierw |Do osiągnięcia szczęścia nie wystarczy 
| samodzielność materjalna— potrzeba tu 


zapytać się jak się czują lub jak im się szych miesięcy 
powodzi. | cóż wówczas usłyszymy? A! 
to pracy dużo, i w dodatku szef niezno* | 
śnv, a to znów praca taka nudna, że! 
gdyby. miała *cokolwiek 
rzuciła zajmowaną posadę; to znów że prawdę w I0U proc. wartościową kobic” 
minęła się z powołaniem: 


będzie on deficytowy 
katastrofa materjalna nieunikniona, 


Dużo potrzeba intelektu, 


wodowo. Niemniej jednak skarg i zażw| Dzsiejsza kobieta nie uznaje prawie 
leń słyszeć można z ust mężatek. Popro że zupelnie słowa 'emancypantka". 
e omyłliły się: ta spodziewała się spo Słowo to straciło na aktualności j zna- 
koju. a tu stale trzeba lczemu. Hasła tych pierwszych emancy 
myśleć o gospodarstWie, |pantek wojujące z mężczyznami po kil 
o kuchni, której nie znosi. o pieniądzach, ku nieudanych próbach przeszły bez 
których jest strasznie mało — słowem sias: Młode emancypantki c cho i bez 
same tragedje. zgłosu skapitulowały. starsze bez po 
Wobec takich stosów niedociągnięć perth młodego pokolenia musiały u 
trzeba nieraz zapytać czego właściwi srapić z placu boju. 
kobiety chcą, że sa stale niezadowolo-| Do szeregu kobiet, przyjmujących 
ne? Przecież temu złu sa one same win wszelki ego rodzaju pomysły ekscentry 
czne a niemal wręcz zwariowane nale 
żały w pierwszym rzędze według utar 
termo zdania Buvropeick— Amerykanki. 
A jednak i tam coś się 
na lepsze zmieniło. 


stkiem wiedzieć czego chce, co jest mo” 


nów na przyszłość zupełnie wykreślić. 

Najwięcej omyłek popełniaja młode 
kobiety. których rodzice są dobrze usy“ 
tuowani materialnie: Niejedna z nich po 
ukończeniu szkoły nie wie poprostu co 
ma z sobą robić. 

I wówczas rozpoczyna się istna wę” 
drówka po wyższych uczelniach. Żadna 
gałęź wiedzy 

mie daje jej zadowolenia. 
Poprostu nie wię czem chce być i do cze 
go dąży. Z chęcią rzuciłaby to wszystko 
i wyszla zamąż. Lecz gdy w trakcie 
tych poczynań rzeczywiście wvidzie za- 
maż, zaczyna się druga tragedja. 

Po niedługim czasie okazuje się, że 
nie umie opanować sytuacji, że wyszła 
zamąż bez najmniejszego przygotowa” 
mia: Tego rodzaju fakty tak często się 
zdarzają i wystawiają kobietom mło” 
dym, — zda się energicznym i nowo- 
czesnym — kardzo złe świadectwo. 

Kobieta, która jest materialnie nieza” 
leżna w'nna po ukończeniu wykształce 
n'a, zabrać się do pracv nad soba samą: 
Winna przygotować sie do roli przy- 
szłej żony» pani domu i matki. Przecież |! 
żaden meżczyzna nie zarabia dziś tvsię” 
cv i przyszła kobieta musi sie przygoto” 


Kupiony znaczek F.O.M. 


" tworzy miljony — potrzebne na budowę 


polskich okrętów wojennych! 
i 


i GUY DE TERAMOND | 


Najjaskrawszym tego dowodem to ame 
rykańska prasa kobieca. Jedna z tam 
te,szych gazet zamieściła dość oryg nał 
ny ale jakże wymowny artykuł omawia 
ący „zawód żony“ Autor czy autorka 
dancgo artykułu słusznie zauważa że 
w kaźdym zawodzie potrzeba lepszych 
kwalifkacyj i w zawodzie żony i pani 
domu zmiany zaszły ogromne. 

Zawód dzisiejszej żony matki i pani 
domu nie może sę ograniczać tylk) da 
świetnej znajomości wszystkich zawi* 
tych spraw gospodarstwa. domowego: 
Dzisiejsza kobieta winna 'dawać z ge- 
bie coś więcej: powinna przedcwszyst 
kiem umieć żyć ze swem otoczeniem, 
znać ich charaktery i być człowiekiem 
wszystko rozumiejącym i przebaczają 
cym. Pozatem obowiazkłem każdej ko 
biety jest nmie'ętność prowadzenia do 
mw i godne reprezentowanie stanowis” 
ka mażą na zewnatrz, 

Są mrzec'eż krwiety samodzielne, są 
t karki, adwatatki, ea kohiety na wyso 
k'ch stonnwiskach zdobywają swą e- 
notra I nrocą 


a a D D 


CZŁOWIEK 
W CZARNYCH O (ULARKCH 


POWIEŚĆ 


STRESZCZENIE: 
gf ac, onacie pani Urąbczewskiej przy | 
ulicy Mokotowskiej, została zamordowana bo 
gata Amerykanka Tankery. Pod zarzutem d) 
konania zbrodni aresztowano sąsiada zam. r 


dowanej Liicjana Dr'sta z Czelalzi. Drest Nawpół uduszonego Drosta wepchnię 
przed sędzią śledczym zeznał, że miał wiuze 


nie, iż zbrodni dok nał mężczyzna z 2 kulami, (0 w Otwarta kasę. Nie miała ona Żadne 
w ciele, Spowodu braku dowodów winy | xO przedziału. żudnej przeszkody, która 
Drosta zwolniono. Następnego dnia zgłosił | uniemoż iw.ałaby taką kryjówkę. Była 
stalowa trumna, której 
grube ściany nie przepuszczały żadnych 
krzyków: 

Zomknieto drzwi: 

Hrabia metodycznie przekręcił wszyst 
kie guziki» a potem klucz w zamku. Po- 
tem schował klucz na zwykłe miejsce 

O kleinotach w szafie mówiła cala War- | do szuflady i wreszcie usiadł ną fotelu. 
<zawa Dwaj bandyci przez mieszkanie w są — Uff! — westchnął? z wyraźnem za 
A i bodi Po uzywaja e sin dn r=sv | dowoleniem. 

„GRĄ RA Wo ai Wd hea)  — A teraz — rzekł Nam, który zain- 

Dr-ef neker pa hartina Viere T za | Stalował sie naprzeciw niero — musimy 
prut mu, žo fet m rdr nami Tonto | postanowić, co rabt dalsi. 

Heski" arre pomócy slużłaceg” zamna — Myśle właśnie o tem — odparł 
Prosta w kasie. hrebia. — W każdym razie wpadliśmy: 

e, "W rS niema co mówić! Powiedz tylko. po kie 

so diebła ten kretvn wtracił się do ca- 

Przsz rkwila zanłanntkałani wsnólni-| ol enraww | pokrzvżnwał nasze plany?! 
"y nasłuchiwali, ale rozpaczliwęgo wo- Żeby go jasna chriera!», 


lania ich ofiary nikt nie usłyszał, 

Mogi działać zupelnie swobodnie. 
| Młodz.eniec szarpał się bezsilnie w ostat 
nim odruchu buntu. 


stał zamordowany przez czlowieka z 2 gar 
w ciele i zoanzażuwał Drosta iako dt stekt yy 
kiórego zadaniem miało być wykrycie torde? 
cy ojca. 

Do barona Pllcka orzybył hrabia Awaza- 
fi - Viscoza. reprezentant maharadży indv|- 
skiegn, proponujac mu zastaw k'einotów, 


wariności 2 milionów złotych za milion 


m Z. A Z 


e, 


nadewszystko dużo serca, intuicji i wy 
robienia, To też zawód żony jest bar 


bystrego | dze trudny j dużo jeszcze kobietom o- 
odwagi, to by umysłu i nauki aby kobieta stała się na- | becnym potrzeba nauki i rad, aby osią 


znać możliwie dobre pod tym względem 


Takie zdania tą, która potrafi być dobrą pracowniczką | rezultaty 
: słyszy się wśród kobiet pracujących za względnie dobraną żoną j panią domu 


Di. 340 


„Fundusz Kwiatowy”. 


Polainy dorobek towarzystwa filantropijnego. 


Z inicjatywy Anny Hedn _ siostry 
słynnego podróżnika Sven Hedina, po 
wstało w Szwecji przed czternastu la 
ty Stowarzyszenie propagujące zamiast 
wydawana pieniędzy na kwiaty dla ucz 
czenia pamięci zmarłych, obracanie ich 
na cele filantropijne- Zawiązało się ko 
ło „Funduszu Kwiatowego'* które roz= 
poczynając swą działalność z bardzo 
skromnem środkami, ma obecnie w 
swym dorobku tak poważne pozycje, 


SIATKI NA 
= Maluczko, a pani 


W najnowszych żurnalach mody spod 
kapelusza wysuwają się siatki- Siatki, 
w których ułożone są zwoje włosów, 


Tili- tili piosnka kwili' 


Coraz cięższe mamy życie, 

nędza nam zagląda w dom, 
chcesz zaliczkę — azef ci śpiewa 
tit — till — til bom t... 


Urzędnikom popsuł humor 
dekret mocny niczem grom, 
żona płacze, spodnie świecą 
w-tyli, w-tyli, w-tyli bom.. 


Pójść pod kościół nie wypada, 
moc znajomych — byłby srom, 
"forsy niema, a znów weksli 
tyle, tyle, tyle bom... 


Gażę płacą ci jak z łaski 
na pociechę gorzkim łzom, 
dziesięć złotych to rarytas, 
tili — tili — tili — bom.. 


Uciec chyba do Etjopji, 
gdzieś na twardej skały złom, 
tylko czyby cię puściN 

tili — tili — til — bom, 


— Może nie zrobił tego naumyślnie- 
Dlatego też nie trzeba rozpaczać: 

— Co chcesz przez to powiedzieć: 
Nam? 

— Zastanówmy się trochę- Czy ten 
zdechlak choć raz zagroził nam policją» 
tgm, że i tak nas znajdą, a on btędzie pom 
szczony? Nie! Mówił tylko niejasne zda 
nia: jesteście tacy, owacy i tak dalej. 

— Jaki stąd wniosek? 

— Że działal zupełnie sam į nawet ni 
komu nie mówił o swoich zamiarach. 

— Czy myślisz, że nawet baronowi 
nie mówił o tem, że się do nas wybiera? 


— Nie powiedział z całą pewnością! 
Baron nie jest taki naiwny, jak on, i nie 
pozwoliłby mu przyjść tutaj bez żadne- 
go zabezpieczenia į bez zachowania środ 
ków ostrożności. Poprostu ten smarkacz 
przyszedł tutaj, aby na własna rękę prze 
prowadzić małe śledztwo a obrót wa- 
szej rozmowy zmusił go do mówienia 
wielu rzeczy» których nie miał zamiaru 
powiedzieć. Jest to napewno detektyw” 
amator. Ten gatunek nie jest bynajmniej 
niebezpieczny! 


„Wziął do ręki kapelusz Lucjana Dro- 
sta, obejrzał go z wewnętrznej Strony. 
poczem takiemuż badaniu poddał jego 
płaszcz. 

— Czy nie mówiłem? — wykrzy- 
knął. — Krawiec z Czeladzi, kapelusz 
kupiony w Sosnowcu. Ten facet przy“ 
był ze swojej prowincji do pensjonatu 
starej Grąbczewskiej, a zamordowanie 
Amerykanki przewróciło mu we łbie! 

— W takim razie dlaczego baron nie 
przyszedł? 

Hindus chciał? już odpowiedzieć. gdy 


Człowiekowi już w tej chwili 
gorzej żyć jest niźli psom, 
wciąż dekrety, rety! rety! 
tili — tili — tili — bom,. 


Walisz głową więc o ścianę 
mur się nie chce poddać łbom, 
już by łeb ten raz obcięli 

tili — ti — tii — bom.. 


Obniżają stale pensje, 

człek jak leśny żyje gnom, 
mchem i korą by żywili — 
tili — tili — ti — bom.. 


Takich strofek móglbym spisać 
książkę całą, duży tom, 

nie chce by mnie gdzień waadzili 
tili — tdi — tili 


ROM. 


do pokoju weszła Julcia, niosąc jakiś list- 
Hrabia otworzył go i aż krzyknął ze 
zdziwienia» gdy przeczytał go na głos! 
„Szanowny Panie! Dowiedziałem się 
od pańskiego sekretarza» że jest pan nie 
zdrów i nie może mnie dzisiaj przyjąć- 
Mam nadzieję, że to nic poważnego. Ży= 
czę panu rychłego powrotu do zdrowia, 
pozostaje zawsze do usług gotowy 
Pliick'**. 
— Czy nie mówiłem?! — wykrzy- 
knął po raz drugi nieomydny Nam. — Fa 
cet podał się u barona za twego sekre” 
tarza tak samo, jak tutaj udawał sekre- 
tarza tamtego. To wszystko potwier- 
dza moje przypuszczenia. 


Odwracając się w strone kasy. 
dał; 

— Dobrze zasłużyłeś sobie na tę ka- 
rę, braciszku. Jak się ktoś bawi w detek 
tywa, musi być trochę mądrzejszy! 


— Tak, ale pięćdziesiąt tysięcy wpa 
dło do wody! — melancholijnie wtrącił 
hrabia. — Baron drugi raz już nie pół” 
dzie na tę kombinację! 

— Nie bądź takim pesymistą: Interes 
jest na to zbyt dobry! Napisz mu zaraz» 
że jesteś rzeczywiście chory» że lekarz 
kazał ci niezwłocznie wyjechać z War- 
szawy i wreszcie, że powrócisz do tej 
sprawy natychmiast po przyjeździe. 
Przez ten czas sprzątniemy truposzą te 
go niezdarnego młodzieńca... "Tymcza" 
sem jednak musimy jakoś objaśnić jego 
zniknięcie. Nie trzeba dopuścić do tego, 
Podaj ołówek i 


do” 


by szukali go aż tutaj. 
kawałek papieru: 

I Nam napisał: 

„Nie chcę dłużej żyć, zdvż nle osiąg- 


jak liczne domy-schroniska dla starców 
pozbawionych Środków do życia Do: 
my te są konstruowane w ten sposób Ż€ 
każdy z pensjonarj. ma oddzielne mie” 


kanie, zapewniające mu całkowitą 
swobodę. — 
Koszty utrzymania obliczane są po ce 


nach najnższych, bezpłatna pomoc le- 
karska oraz inne znaczne udogodnienia 
zapewnione. 


— 
— 


WŁOSACH 


wdzieje czepiec. 
lok» warkocze, satki które jak chustka 


Neapolitańczyka zawiązane są u dolu 
głowy. Niedość na tem moda renesafi 
sowa ze Starych obrazów włoskich 


wzięła wzory, które do wspaniałych 
sztywnych szat wieczorowych, do bro 
katów, aksamitów, bufiastych skomplir 
kowanych rękdwów» pąześlicznych haf- 
tów dodała siatk. na włosy. Siatki u- 
przędzone z cienkich jak pajęczyna zło 
tych i srebrnych nici. Siatki wiązane z 


pereł, siatki z almy przetykanej perłami - 


Ale nietylko głowę przykrywa pięk 
na pani s'atką. Siatka z grubego tulu 
lub ze złotych nici pokrywa kosztowne 
materjały. Siatka wiązana ze chenille 
tvb aksamitki, z cieniutkich sznurecz* 
ków, tworzy gieskę wieczorowej suk- 

ni. przez którą prześwieca marmuro- 
wej biell ciato. Wszystko to nasuwa re 
m'niscencję z obrazów w zbiorach mu 
zealnych. Moda piękna 1 malownicza: 
może zaprowadzić nas dalej do złotoli 
tych czepców i czółek średniowiecza. 


PODSŁUCHANE 


NIESPODZIANKI WIELKIEGO MIASTA. 
— Co tan byt za huk na ulicy? 
— Samochód chciał skręcić na bocrną 
ulicę. 
— I zrobił to z takim hukiem? 
— Tak, bo tam wcale niema bocznej 
ulicy. 


POSTE RESTANTE. 

— Czy jest dla mnie list pod „100 cait- 
sów‘? 

— Nie „moja pani... 
hasłem „1050 całusów”. 

— To napewno dla innfe. Mój narzeczow 
jest urzędnikiem bankowym | prawdobodob 
nie doliczył zaraz procenty.. 


ale jest łu Inny pod 


KAPELUSZ. 

— Już znowu żądasz nowego kapelusza? 
Tak już dalej być nie może! Ciekaw je* 
stem, cobyś uczyniła, gdybym ja nagie 
zmarł? 

— Miisiaładym sprawić sobie nowy czars 
ny kapelusz. 


——  —-— 


nąłem tego, co postanowiłem. Proszę 
zawiadomić moją rodzinę“ 


-— 


— W ten Sposób można. to zrozumieć l 


jak się chcę. A jak się nasz pacjent na” 
zywa? 

— Lucjan Drost. 

Hindus podpisał kartkę, poczem wst 
na? ią da kieszeni płaszcza i objaśnił: 

— Dziś wieczorem położę to wszyst 
iko nad brzegiem Wisły... Mam nadzicjć 
że znajdzie sie jakiś uczciwy człowiek: 
który zaniesie to do komisariatu 

Zwrócił się teraz w stronę milczącej 
pokojówki: 

— A teraz, Julciu, spakuj manatkt 
bo jutro jedziemy do Konstancina, 

Wbrew otrzymanym _ poleceniom" 
dziewczyna nie ruszyła się z miejsca” 
Spoglądała tkliwie na hrabiego: Abazoli 
Viscosa rozwarł ramiona i Julcia przyti 
liła się do niego. 

— Drogie dziecko — przemówił do 
niej hrabia, odpowiadając na niezadanć 
pytanie — miej jeszczg trochę cierpii* 
wości i graj dalej swoja rolę. Już nie” 
długo pobierzemy się i wszystko będzić 
dobrze. 

— A ja jednak tak się boję! — odpa! 
ła dziewczyna. — Tej nocy śniło mi si 
że wpadłam w przepaść. Sennik mów” 
że to wróży nieszczęście! 

— Jesteś dziecinna — rzekł czułe HF 
bia. całując w czoło wierną przyjaciół” 
kę. — Zaufaj mi! l 

Od czasu, gdy się poznali, Julcia DY” 
ła mu oddana bezgranicznie. 

— Czy kochasz mnie? — zapytał: 

Odpowiedziała porywem całej duszy” 

— Ubóstwiam cię! 


e PO O O AO OO O OOO m m a A W w WE O R O c 


Za redakcję odpowiada: Władysław Stypułkowsk” 


"wdaktor naczelny: Franciszek Protst 


Odbiło w drukarni Władysława Stypułkowskiego 


w Łodzi Piotrkowska 195 (Żwirki dawniej Karola 2) 


Za wydawnictwo odpowiada: Roman Furmański- 
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WIZYTA Z PSEM. 


KOĄPROŃITUJĄCY ZAPACH W POKOU 


WYKŁAD POD LATARNIA. 


 |Ameryka, Australja a własne mieszkanie. FM 


Stara panna. 


Pies jest stworzeniem bardzo przywią— 
zanem, ale często nieprzyzwójtem. I dlate- 
go nie należy składać wizyt w towarzy» 
sjwie psa. 

P. Michał Kura popełnit tę nieostrożność 
| przyszedj w odwiedziny do p. Eugenji Dol 
man ze swym pieskiem Ciapclusiem. 

Czekał właśnie w salonie na wejście go 
spodyni 1 nagle poczuł z przerażeniem, że 
Ciapciuś co$ nabrolł.  Rozejrzał silę i spo 
strzegł na samym środku pokoju, na dywn 
nie, koręsromitujący ślad, 

Za drzwiami rozległy się kroki gospody 
ni .P. Michał, nie namyślając się długo, po 
stawir krzesło na powólanem miejscu | sam 
na niem usiadł. 

— Dzień dobty panu — przywitała 
gospodyni. 

— Moje uszanowanie. 

P. Eugenia była trochę zdziwiona, że 
gość nie podniósł się z krzesła na jej przy 
witanie. Pogładzła łaskawie łaszącego się| 
do niej pieska | trsiadła na Kanapce pod 
ścianą, 

— Dlaczego pan sledzi na środku poko 
łu? — dziwiła się, widząc, że p. Michał się 
nie rusza. — Proszę tu bliżej. 

— Dzię.dziękuję — zmieszał się gość 
— nie lubię siedzieć pod ścianą. Bo śclanyj 
bywają wilgotne, a ja cierpię na reumatyzm | 
Najzdrowiej jest siedzieć na środku, pokoju 

P. Eugena wzruszyła ramlonam!, ale 
jako gościnńa gospodyni przysunęła soble 
krzesło do gościa. 

Chciała właśnie nawlązać towarzyską 
rozmowę, kiedy nagle pociągnęła nlespokoj 
nie nósem 1 podejrziiwie spojrzała na goś- 
cia. 

Czerwona, Jak burak podniosła się z Krze 
sta. 

— Pfzepraszam pana na chwileczkę 
mruknęła. 

I wyszła z pokoju. Po chwili weszła po 
kojówka. 

— Panią głowa rozbolała | musłała poło 
żyć slę — oświadczyła p. Michałówł. 


Nio sądźcie bliźniego — 


EMMI wedłua jego fotografili.. 


go 


— 


Bie sądźcie bliźniego według Jego foto- | 


grafik bb może tò więzienna. 

Plotka ożywia rozmowę, plama — obrits 

Materjaliści chodzą na Imieniny, Idealiści 
— na pogrzeb 

Z uczucia wseremmości może ślę zrodzić 
I miłość, | współdzielnia. 


Wygodnicti. 


Pasy ratunkowe powinny być żaopatrzo 
ne we wszelki komfort 


P , Michał podniósł się, 

— Co się pani stało? 

— Nic się nie stało = mruknęła pogardii 
wle pokojówka, szukając czegoś na podło- 
dze, = Tylko tyle panu powiem, że jak kto 
ma żolądek popsuty, to w domu siedzi. 

— Jak panienka śmie? — zalał się purpu 
tą p. Michał. 

—Nie żołądkuj się pań, bo jeszcze się go 
rzej żołądek popsuje. I dowidzenią! Takich 
gości, co pó mich okna trza otwierać nie 
chcemy. 

O tych właśnie „zafajdanych gości“ obra 
zit się p. Kura | wniósł przeciwko p. Dol-- 
man i jej pokojówce Zofji Kajsz skargę. Do 
sądu się jednak nie stawi. Wobec czego 
sprawę umorzono. 


= AlE siĘ uv:  j owmkiki 


stuję tu 
już od 20 minut i nikt mnie jeszcze nie zńa 
lazi. 


Humor przy stole. 


EM Nieudany eksperyment. 


Pan Rubin obrzucił okiem zebraną przy | niedobrze, Zabieraj swój talerz i wynoś się stkiem powinien być wyuczony, 


obiedzie rodzinę i powiedział: 

— Nie macie pojęcia, ile znaczy przy je 
dzeńiu dobry humor i spokój. Przy jedzo= 
niu trzeba być wesołym. Czytałem dziś o 
tem w gazecie... 


= Salunia, nie gmeraj łyżką w talerzu, 
tylko jedz — przerwała pani Rubinowa, 
zwracając się do córki. 


Pan Rubin spojrzał strofująco na żonę 

= Nie przerywaj mi. Więc w tym arty: 
kule piszą, że kawałek chleba zjedzony w 
dobrym nastroju, jest zdrowszy niż najiep- 
sze danie, spożyte wtedy, kiedy człowiek 
jest zdenerwowany, 


— Saluńia jedz! = przerwała mu znów 
ŻONA, 

— Dlaczego mi znów przerywasz? 
zniecierpliiwił się pan Rubin. 

m Mnie jest ważniejsze, żeby dziecko ja 
dto, niż to co piszą o jedzeniu w gazecie. 

Pań Rubin tmarszczył gniewnie brwi | 
mówił dalej: ` 


— Humor wpływa 


doskonale na trawie- 


I 

nie. „Jedz codziennie same kartofle — pi--| 
| sze t ten autor — ale bądź przy tem wesoły, | 
ġo będziesz zdrów”, | 

| 

— Tatunii] — wtrącił się synek, — Jak 


catowyiek może być wesoły, jeżeli Je codzien 
nie Ame kartofle? | 

— Nie wtrącaj się bo dostaniesz w pysk! 
= mruknął gniewnie pan Rubin. 


— Co się griewasz na dziecko? — stane 
tä w Obronie syna pani Rubinowa. — Ja je, 
stem ciekawa, co tybyś powiedział, żebym 
ci dawsja same kartofie. I zarynet trustego 
miesa bym cl opowiadała H's dowtipy. 
żebyś byt wesoły. 


— Przecież ja nie mówie. że kartofle sa lep 
sze od mięsa! — denerwował się pan Rubin 
== Tylko humor dobrze wpływa na wszyst 
kie wnętrzności, na żoładek, kiszki, 
bę I przez to ślę dobrze trawi... 
Córka, Salunia, odsunęła talerz, 


watro= 


— Niech tatuś przestanie mówić o wnę- 
trznościoch, bo mnie się rob! niedobrze, i 
nie mogę jeść. 


— Co?! — walnął pięścią w stół pan Ru | 
bin, — Jak ojciec mówi, to tobie się robi' 


Niewykorzystana przygoda, Ef 


NOCNE SPOTKANIE 


Po pustej ulicy głucho dudniły śpieszne kro 
ki wracjącego, Na tle szarej masy domów 
widać było jego ciemną, szczupłą sylwetkę. 
Giy przechodził pod latarniami, światło na 
chwilę odsłanialo poczciwą, mtodą twarz. 

— Ach, gdyby ojciec mnie teraz widział]... 

Stach Baśkiewicz już dwa lata studjowal 
pilnie prawo, ku satysfakcji profesorów i du- 
mie ojca, który z majątku przysylał mu cu 
muesiąc sumkę, ściśle wyliczoną, by starczy” 
ła na najniezbędniejsze potrzeby, ale nic 
pozatem. Gdy starego Baśkiewicza, który był 
bogaty, pytano, czemu tak skąpo syna zao- 
patrzo, edpowiadał niezmiennie: 

— To, co mu posyłam, wystarcza na mie- 
szkanie, czesne i chleb z masłem. Każdy grosz 
ponadto ciągnąłby go do hulanki, Ma na to 
czas, jak umrę, 

Ale „na nieszczęście”, Staś dostał kore* 
petycję i zarobit sobie parę złotych. Dał srę 
zaciągnąć do kina i potem jeszcze długo S'e- 
dzieli z kolegami,gawędząc o tem i o owem. 
W teń sposób, gdy wreszcie się pożegnah, 
była już druga nad ranem. I to była ta cata 
zbrodnia, którą sobie wyrzucał. 

Naraz przystanął: przy latarni stalą jskaś 
kobieta i dawala mu rozpaczliwe znaki. Z po 
cżątku pomyślał, że to jakaś kapłanka Wenc- 


4. ry i chciał pójść calej, ale po chwili zastano- 


wilo go, że nieznajom” mówia ja kimś nie- 
*rozumiałym językiem. Była też bardzo €!e- 


gancko ubrana, na nóżkach mista srebrne pan 
tofelki, spod rozchelstanego jakiegoś drOgić= | 
go fulra wyglądała wytw rna suknia wieczo 
rowa. Zbliżywszy się z cickawości, Stach 
spostrzegi za niewiastą, spoczywającego bło- | 
go w rynsztoku, e'eganckiego wyfriczonego 
pijusa. Od kobiety, bardzo ładnej, swoją dro- 
gą, też zalatywało jakiemiś trunkami, | 

Gay Stach się zbliżył do damy, ta znowu 
zaczęła coś mleć w niezn'n;m języku — an- 
gielskim, holenderskim, czy djabeł wie ja- 
glelskim — i trzymając jedną ręką za latarnię, 
drugą coś pokazywała na leżącego towarzy” 
sżn. Stach nachylii się nad nim, ale wtedy 
ten nagie się obudził, z trudem wykaraskal 
się na nogi i spojrzał mętnym wzrokiem przed 
siebie, Po chwili medytacji rzucił jakieś sto“ 
wo w tym zatraconym języku I poszedł, Za* 
taczająć się na nogach, nie dbając o swą to” ! 
warzyszkę. Stach radby pójść swoją drogą, 
ale owa dama uwiesiła się na jego ramieniu. 
Taka ladna... sch!iana, jak nieboskie stworze- 
nie, | 

— Jak pani godność? 

— Margarita... i coś dalej 

Dalibóg, świętyby z tego nic nić Zrozu- 
| miał, Z tego żargonu jednak Stach się do-| 
myślił, że widać M2rgarita to jej imię. j 

-— Gåzie pani mieszka? 

Z ża rogu wyjechała nocna taksówka. | 
| — Panie szofer! — zawołał zrozpaczony 


z pokoju! 
— Daj jej skończyć obiad! — oburzyła 


się pani Rubin, — Przez twoje bzdury dzie | nie 


ci tracą apetyt. 

— Przez moje bzdury, — ryknął pan Ru 
bin, ciskając talerz o ziemię, — To są bzdu 
ry? Jak ja mówię, że przy stole ma być 
humor, to musi być humor! I, jak psiakrew 
nie będzie wesoło, to ja wam pokażę kto tu 

jest ojciec! 


KZGTETR ZY ZZA a WL POT ACAA 


Wieśniak w mieście. 


FEG szkołach uczą?.. 


rodziców... 

Policjant pogłaskał placzącą dziewczyn- 
kę i starat się ją uspokoić: 

— Nie płacz, mała... Dowiemy się gdzie 
mieszkasz... Chodź ze mną. 

Wziął dziewczynkę za rękę. 

— Panie wiadzo.. — mruknął pijany, — 
Jak się pan dowiesz, gdzie ona mieszka, 10 
wróć pan z nią tutaj. Ja poczekam... 

— Poco? 

— Bo, uważasz pan, to moja córka... 

— Czego pan chce? | Tryknięty jestem i zapomniałem, gdzie miesz 

— Tam pod latarnią, panie wiadzo, stol |kam.. A ta smarkula też nie wie i płacze... 
mała dziewczynka i płacze... Nie wie, fdzte | Ją sobie tu na schodkach poczekam, aż się 

mieszka... |pan władza dowie... 

Policjant spojrzał we wskazanym klerun. | 
ku į podsżedł razem z pijanym do * :apłakanej 
dziewczynki. 

— Odzie mieszkasz? — spytał, 

— Nie wieeem.. 

== $lyszy pan władza?... Nie wie, gdzie 
mieszkał... A dlaczego?.. Bo wychowanie 
|w spółeczeństwi: jest złe. Czego ich w 
Gdzie Ameryka leży, a 
A dzieciak przedewszy- 


Do stojącego na posterunku  policianta 
zbliżył się chwiejńym krokiem pijany jeg” 
mość, przyłożył dwa palce do kapelusza i 
czknął: 

— Prżepraszam szanowną władzę, że ią 
na ulicy zaczepiam... Patyk...kowski jestem. 

— O co chodzi? 

— Nigdybym się nie aśmielii szanowną 
władzę niepokoić, gdyby się nie rozchódziło 
6 sprawy ogólnoludzkie czyli wychowanie 
młodego pokolenia 


Wycieczka, 


gdzie Australja!... 


gdzie sam m'eszkal.., 
Adresu go trza uczyć, ulicę, numer domu, 8 
Ameryki. Bo do Ameryki i tak niema po 
co jechać. A do domu trzeba!... 
— Taka mała = zauważy! policjant, — 
jeszcze pewno do szkoły nie chodzi 
— Nie chodzi, to nie!... Ja tylko tak mõ- 
wię... Na wszelki wypadek. żeby pan wiacza 
tę sprawę poriszył..., żeby w szkłach aare= 
su uczyli!... BO to w styd i nieprzyjemi tość dla 


WSADZIĆ, WYPRUĆ, WYPALIĆ! 


kaamua ZACH STRZEWIENI POLITYCY, KE 


Oto historja jaką przeżyli pan Szczot- by była zabawka! 


kalski óraz pan Spirolek, obaj zabici polity — Tak, tak, naprzykład fosgenem. 
è — Eee, fosgenem.., iperyt panie, to cóś: 


Wyjazd i powrót. 


— |peryt jak iperyt, ale promienie foto 


y. 

Pan Spirolek wita swego kompana od po 
lityki na ulicy, 

— Dzień debry panu, co tam nowego? 

— Ah, panie! To istna hańba XX wieku! 
Wyobraź pan sobie, że Włosi stosują w 
stosunku do swych więźniów sposoby świę 
tej Inkwizycji! 

— Co też pan mówi? Ależ to barbarzyń 
skl naród! 

— Ja też tak mówiłem. I pomyśleć, że w 
Ocnewie fabrykują się jakieś niewinne sank 
cje „które można porównać z gadaniem do 
lampy. Staczamy się w przepaść mój panle.. 
cywilizacje djabll na kaftan biorą! 

= Taki naród jak Włosi, to kwasem 


— Sąsiedni gość skarży się na pjanie ko 


chemiczne, 
— Wytrychami 'wypruć ich tajemnice, 
wysadzić .w powietrze! Pan Spirolek w g0 
rączkówem podniecenlu począł wymachiwać 
rękami i głośno dyskutować. Koto nich za- 
częła zbierać się grupa osób.. przerażire 
twarze. Ktoś wzywał pomocy boskiej 
— Najpierw promieńiami śmierej- wypalić 
wielką bolączkę, potent podsadzić sdyńam- 
tem. 
— Wspaniale!.. do tego chemixolie.. ale 
możeby coś przepić, bo w gardle mam qo== 
rączkę.. 
Pan Spirolek zaproponował ów nowy 


guta. 
— Ależ to jest mój budziki 


Trudne zadanie szkolne. 


PYTANIA BEX ODPOWIEDZI, 


Nauczyciel zebrał zeszyty z wypracowa* 
niami na temat: „Czem chciałbym zostać, jAk 
dorosnę?” 


Jedno z tych wypracowań udalo się nam 


przępisać i przytaczamy je poniżel w cato- | 


ści: 


Stach, — eo tu zrobić z tą kobiłą, ani w ząb 
nie rozumiem. 


Tamten popatrzył okiem znawcy na wspa | 


niają figurę urżniętej niewiasty, 

— Ej tam, jak się spotyka taką panią, to 
się wiezie do domu. 

Stach załadował cudzoziemkę do taksówki 


li podał swój adres. Musiała być jakaś boga- 
czka: na szyi sznur pereł, na palcach drogie | 


kamienie, wypchana torebka... 
Stróż patrzaj z aglupieniem na biednego 
lokatora. Potem trzeba ją było wciągnąć na 


| czwartaka... 


Wreszcie wszedł z nią do swej izdebki, po 
łożył na swem łóżku, wstydliwie nżciągnął 
jej sukienkę, a sam zasnął pod stołem. 

Obudził się rano chwilę po niej. Wstała | 
już, wyglądała zdumioną, spostrzegiszy Sta- 
cha, zaczęła coś gniewnie terkotać, gesty- 
kulując mu prawie pod nosem z furją, plo- 
runowała go wzrokiem. 

— Co pani chce? Nic pani nie ukradłem, 
ani finansowo, ani moralnie, — tlumaczył się 
Stach po polsku, — jeszcze za taksówkę za- 
płaciłem. 

Ale Margarita go wciąż beształa po swo- 
jemu za niewiadome winy. Wreszcie, już przy 
drzwiach, zmierzyła go wzrokiem i rzuciła 
jakieś słowo. 

— To ptwnie „cham” w jej języku, = 
filozofowa! z reżygnacją student. 

Trzasneły za nią drzwi. 

A Stach siedział zamyślony, jesz ze długo z 


| po odejściu pięknej cudzoziemki i powtarza!: | skończę szkołę, jak się zw tarzcje Ro +, stę 


— Margarita, Margarita. 


zwrot z dziedziny zniszczenia | obaj skiżfo 
wali kroki w stronę „źródła napojów” 
Wtem... 
— W imię prawa, aresztuję panów! 
Pan Szczotkalski oprzytomniał plerwszy 
na widok groźnej twarzy stróża bezpieczeń 
stwa. — Cot.. jak, jakto? 
— Panowie przed chwilą knuliście pian 
wesadzenia w powietrze instytucyj państwo 
wych, ograbienia banków I spalania miast, 
za co was czeka stryczek! 
Niewiadomo jakich wybiegów elokwencji 
użyli dwaj politycy, śle wiadomo, iż zdołał 
przekonać władzę. 


siarczanym wylepić! 
— Słusznie! Bombami gazowemi, 60? To 


„Właściwie to sam nie wiem, czem chciał. 
bym zostać. 
| Ojciec chce, żebym był adwokatem. Ale 
| adwokat musi dużo gadać, a ja sobie złama- 
łem ząb i jak mówię, kaleczę sobie jężyk. 
Więc nic z tego. 

Mama chce, żebym był lekarzem. Też mi 
| się nie podoba. Bo lekarzowi każdy pokazu- 
| je, co chce, i się go nie wstydzi I się rozbiera 
przy nim zupełnie, jak świnia. 

Wujek mówi, że ma protekcję i że ze 
male zrobi urzędnika. Ale ja nie chcę, bo urzę 
|dnik chodzi goły, jak święty turecki, A ja 
| się boję chodzić goły, be e" można przezię- 
bić | wogóle się wstydzę. 

Ciocia się upiera, że najlepiej żebym zo* 
stat kupcem, Nie wiem dlaczego. Kupiec to 
tylko stalc chodzi dJ Urzędu Skarbowego, 
żeby mu odłożyłi, albo rozłożyli podatki. 

A ja nie lubię chodzić do Urzędu Skar- 
bowego, bo byłem raz z tatusiem i tam jest 
dusznó, tłok i się pchają. 

Więc sam już nie wiem, czem zostać 

Najlepiej chciałbym być dorożkarzem, bo 
lubię konie. Ale tatuś mówi, że to się nie o* 

płaca, bo dorożkarze więcej piacą mandatów 1 
żę niż maja kursów dziennie. Pomvr!ę. 

To pomyślałem, żeby zostać policjantem - 

i nakładać mandaty. Wagōle to jest przyjem- į 
nie bawić się ze, złodziejami i zatrzymywać | 


m O S 


s 


Powrót karciarza. 


— No ile wygrałeś, mężuiku 


| samochody, kiedy im się najbardziej śpieszy. | 

Ale taiuś znów powiada, że to się też nie | kal 
opłaca. Tatuś tyle mówi o tem opiacaniu, 4 
jak się go spytałem, jaki zawód się opłaca, | tes 


to nie wiedział, co powiedzieć. 


Ale mnie się zdaje, że konduktor tramwa- j 
jowy ma najlepiej, bo nis nie płaci za tram- / 
waj i caly dzień jeżdzi darmo. Jak to pówie- S 


działem, tatuś mnie wyśmiat, 

Teraz wogóle ne wiem, czem mam zo- | 
stać, jak dorosnę. Myślę sobie, > najlepiej, ; 
żebym siudział w każdej kl”sie pa parę lat. | 


lm*m spieszyć ze sko" ti 


„ kičdy;į ğ 
nle wiem, co potem reb.ć. : 


<v lu nowegu namal lować? 


dzie nie miałem co jeść, a tutaj też 


w ręku. 


NT. QOULL, 


— Napiszesz do mnie, mój drogi? 

— Naturalnie, napiszę! 

Przy tych słowach Lila spojrzała Jano- 
fi w Oczy. Co to były za cudne oczy — ni 
y oczy sarny, polyskliwe, ciemnobronzo-- 
je, w których palił się cały ogrom jego 
ńelkiej miłości. W takich oczach można by 
į} zagubić duszę, 


A nad Paryżem srożył się upał. Duszne, 
ike powietrze przytisczało swym duszą 
ym ogremem. Nawpół uschnięte drzewa 
a polach elizejskich wołały o kroplę dżdżu 
a rozpalonych płytach asfaltu nie dudniły 
roki przechodniów. Kto mógł opuszczał Pa 
yż. 

Lila westchnęła, 


— Ach, jakże dałeko będziemy od siebie! 

— Niestety — westchnął Jan — patrząc 
parcie w jej  przelęknione, zatrwożone 
czy. 

— No, idź już, idź! zawołała nagle, spoj 
awszy na zegarek. Robert powróci za go 
zinę. Może wrócić nawet wcześniej. Jesz 
że cię spotka tu, w naszem mieszkaniu, i 
gdzie nieszczęście! 

— Nle, nie będzie nieszczęścia! Powiesz 


Wacek: — Kiedy wspomrę, jakie beztroskie życie pro- 
wadziliśmiy na okręcie i jak nas ciocia Tekla karmiła, płakać 
mi się chce żeśmy się wybrali do te 
Bela: — Ja też wpadłem z deszczu pod rynnę. Na wo 


Wicek: — Patrz jak się ta malpia mama cieszy! 
Bela: — Pierwszy raz w życiu mam 


Wacek: — Przyniosły pełno fig, daktyli, grape”fruit'ów 
Wicek: — A ia dostałem banany. 


(ORESPONDENCJA. 


go abisyńskiego pustkowia! 


nikt nie da nic wypić. 


takie małpiątko 


Wacek: 
taksamo ucieszyłaby się gdyby nasczobaczyła. 


Bela: — Pierwszy 
coprawda tylko kokosowe. 


Wicek: — Chodźmy popatrzeć, co tam, za piski. 
Wacek: — Jedna małpa 
miebogłosy. 
Bela: — Małpy wody się boją, a ta mała musiała tam 
wpaść z drzewa i żadna nie 
ratunek 


pływa, a reszta 


odważy się 


Przypomina mi Się 


raz od niemowlectwa 


Wicek: — Wołałbyś czystą, co? 


że jestem malarzem, który przybył zaofiaro 
wać swe usługi. Wiesz przecież ,że maluję 
dość dobrze. Mógłbym nawet zaraz zacząć 
robotę. Ot, miałabyś portret — pamiątkę 
| po mnie! 


— Jakto — pamiątkę? zaczerwieniła się 
| Lila. 

— No tak, pamiątkę. Przecież będziemy 
teraz podczas urlopu tak daleko od siebie! 

— Rzeczywiście — Lila zwiesiła zasmuco 
na jasną główkę. 

Kochany — chybą nie przeżyję tego roz 
stania! 

Jan żachnął się. 


— Nie możesz robić 
przecież, że masz męża! 

— Wiem. odparła Lila Ale przecież mo-- 
glibyśmy wziąć rozwód. 


głupstw! 
— Tylko nie to — żachnął się Jan 


Wiesz 


po 
raz drugi Tylko nie rozwód! 

— Dlaczego? 

— Jakto, nie rozumiesz naszej sytuacji, 
Irytował się Jan Chabrier 

— Nie rozumiem, kochany, 

— Więc ci wytłumaczę. 

— Proszę, słucham — odparła zrezygno- 
wana 

— Widzisz, zaczął po chwili namyciu. Te 
stem biedakiem. Początkujący malarz nie 
może sobie pozwolić na posiadanie żony! 


Czembym cię biedactwo, żywił? To nie to 
co twój małżonek — dyrektor wielkiego 
banku. ł 

— Tak, to prawda, zgodziła się Lila, 

— No. widzisz udobruchał się Jan Cha- 
brier. — No. widzisz! Tylko się nie dener- 
wować Przecież możemy się nadal widy- 
wać, mąż twój jest tak strasznie zajęty! 

— Ależ ja nie chciałabym wieść takiego 
życia. To jest okropne!  Oszukiwać tego 
biednego Roberta. Nie — ja tego nie pipe- 
żyję! 

No. więc — mówił dalej Jan Chabrier 
— przecież tak nie będzie na wieki. Nama- 
luję kilka potężnych obrazów, uzyskam sła 
wę i majątek a potem przyjdziemy do 
pana dyrektora I powiemy mu: 

— Dość tego — prosimy pana o rozwód! 

Lila uśmiechnęła się. 

— Dobrze, poczekam — a tymczasem 
będziemy przecież tak daleko od siebie. Za 
tęsknię się na śmierć. 

— Więc — Jan Chabrier namyślat się 
— Więc będziemy do siebie pisywali 

— Doskonale! krzyknęła Lila i rzuciła 
się Janowi na szyję. Będziemy do siebie pi- 
sywali, Nadeślesz 'mi list na ..poste restante’ 
przypuśćmy pod literę „L“. Dobrze kocha 
ny 

— Dobrze, zgoda — Jan Chabrier odsu 


drze 


skoczyć 


RAY ża 
ciocia Lel 


piję 


Wicek i Wacek na szerokim świecie. 


waszego wrzaskliwego 
Wicsk: 
mamy twoje pięty. 


się w 


jej na 


i nie lubię łechtania. 


Bela: 


Ja bvłem 
Dlatego pech mnie prześladwie. 
Wicek: — Patrzcie! Małpy wracają. 


IIS 


Wacek: }— Cicho małpy! Zaraz wyciągniemy z wody 
potomka! 
- Naprzód Bela! Nie bój się, my tu przytrzy* 


Bela: — Tylko uważać na podeszwy, bo mam łaskotki 


wów ADAK. d 


trzynaste dzieckiem mojej matki 


FEEN E a AZ 
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drzewo. 


mleko Wacek: — Bela chrapie 


jakby stu drwali piłowało 


Wicek: — Upil się matpiem mleczkiem! Ha-ha-bal 


stante sub „L' Napiszę natychmiast po przy 
jeździe 
* » % 

Lila wyjeżdżała wraz z mężem na wy-—- 
brzeże normandzkie. Jan Chabrier postano- 
wił spędzić lato u przyjaciół w kraju Bas- 
ków. Dzielić ich miało kilkaset kilometrów 
Ale od czegoż byla poczta? Jan Chabrier 
przyrzekł tedy Lili pisać „sub L" na 
restante. 


poste 


= © 1 

Lili wraz z mężem spędzała wakacje w 
maleńkiej wiosce. Do pobliskiego miastęcz- 
ka było trzy k'lometry. Wybrała się tam na 
zajutrz i zrobiła na poczcie zastrzeżenia, że 
listy sub „Ł* wolno w ydawać tylko jej oso 
biście. Potem wróciła do domu, zaczerwie- 
niona od dhtższego spaceru. Była szczęśli- 
wa Teraz tylko trzeba było czekać na li- 
sty od niego, ra listy od malarza Jari Cha- 
brier, który miał takie czarujące sarnie o- 
czy! 

Na drugi dzień Lili znów poszła na pocz 
tę Jednak rezultatu nie było. List nie nad- 
szedł. Były różne listy na poste restante — 
ale listu z literą „L* nie było. Lili wróciła 
do dómu. Sądziła, że Janek jest jeszcze w 
podróży — więc list nadejdzie nazajutrz. 
Nazsjutrz znów udała się na pocztę i znów 
nie było rezultatu. Potem poszła na trzeci 


nął Lllę od siebie Czekaj na list „poste re-! dzień j jeszcze nie było listu od niego. 


Lili wracaia do domu ze łzami w oczach. 
— Czyżby zapomniał o niej? Nie, to było 
niemożliwe. On nie przysięgał na wiatr — 
jego zaklęcia były takie straszne! Lili sądzi- 
ia teraz, że Jan Chabrier rozchorował się 
i nie może pisać do niej, Chodziła teraz do 
pobliskiego miasteczka co drugi dzień. Po 
tem co trzeci a wreszcie pod sam koniec 
wakacyj udzła się tam już raczej z przyzwy 
czajenia — bo nie miała żadnych nadziej, 
żadnych złudzeń — Jan o niej zapomniatł 

Stanęła z bijącem sercem przed okien-= 
kiem i spytała urzędniczki o list sub „L“ U- 
rzędniczka uśmiechnęła się. 

— Jest proszę pani — ale nie sub „L*. 
Tylko zaadresowany na pani imię i-nazwi- 
sko, 

Litt wzięła kopertę do ręki. Potem wzru 
Sona siadła na laweczce pod oknem i czy 
tała. 

— Droga Lili! Wiem wszystko! Ale na- 
próżno chodzisz na pocztę po listy od nie- 
go! - Napewno zapomniał już o tobie, nic- 
wdzięcznik. Jeżeli masz jeszcze jakieś złu+ 
dzenia — to jedź do niego, ale jeżeli dosta- 
tecznie przekonał cię o swej „wielkiej mi- 
łości — to wróć do domu — gdzie czeka 
na ciebie Twój mąż. 

P.S: Możemy więcej o tym incydencie 
nie mówić. f 
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